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Śmierć hula po ulicach Madrytu 
60 tysięcy kg. bomb spadło na stolicę 


Setki trupów i rannych leżą na ulicach 


PARYŻ, 20.11. W Madrycie ogłoszo- schronili się w piwnicach przy ul. Xan jcie, zaznaczył, że w Madrycie od 8 dni 
ton Martin, zostali przez pociski żyw- | panuje głód. Całe rodziny pozostają bez 


no następujący komunikat urzędowy: 

Po zaciękłych walkach wojska rządo 
we zdołały odebrać powstańcom część 
terytorium dzielnicy uniwersyteckiej. 
Po długotrwałej walce w ręce wojsk 
rządowych przeszły ponownie szpital są 
kiadujący z nowym gmachem wydzialu 
medycyny, Casa Valasquez, nowy 
gmach wydziału filozofii i szkoła rolni- 
cza. Przytułek św. Krystyny jest ota- 
czony. Powstańcy, którzy się w nich 
bronią, nie mogą go opuścić ponieważ 
kchody zostały zniszczone przez artyle- 
rię rządową. Wojska rządowe po otrzy 
maniu posilków ponowiły swe ataki. 

Eskadry powstańcze dokonały wczo- 
Fal licznych lotów ponad stolicą, rzuca- 
+. bomby. Eskadry rządowe stoczyły 
nad miasiem zacięte walki z samolota- 
mi nieprzyjaciela. Zdobyto dwa samola 
ty myśliwskie, które były zmuszone do 
lądowania na obszarze zajętym przez 
wojska rządowe. Strącono trzy samola- 
ty bombardujące i trzy samoloty myśli 
wskie. Jeden z trzymotorowych sama- 
lotów bombardujących spadl w Casa 
del Campo, dwa inne po za liniami rzą- 
dowymi. 

Wczorajsze bombardowanie centrum 
stolicy przez samoloty powstańcze po- 
czyniło znaczne szkody. Wśród gruzów 
zniszczonych domów znajduje się wiele 
trupów. Tysiące ludzi opuściła swe do- 
mostwa zamienione w ruiny. Ci, którzy 
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Zwołanie Sejmu 

WARSZAWA, 20.11. (tel. wł.) W po 
lowie przyszłego tygodnia oczekiwane 
jest wydanie zarządzenia p. Prezyden- 
ta o zwołaniu zwyczajnej sesji sejmo- 
wej. Druk budżetu ma się ku końcowi. 
= Pierwszego posiedzenia sejmu oczeku 
lą w pierwszych dniach grudnia, praw 
dopodobnie dnia 3.12. 
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Skiadajcie oiiary 
na Pomoc Zimowz 
dia bezrobotnych. 

Konto PKO Nr. 70.260 
Pomoc Zimowa. 


zem zagrzebani. 

LIZBONA, 20.11. Krąży tu pogloska 
że gmach poselstwa polskiega w Madry 
cie mocno ucierpiał wskutek wybuchów 
bomb lotniczych. 

Sewilla, 20.11 Gen. Queipo de Llano 
mówiąc przez radio o sytuacji na fron- 


kawałka chleba. Oddziały rządowe wal 
czące na odcinku dzielnicy uniwersytec 
kiej, Rosales, mostu Segovia i dzielnicy 
Vallecas, składające się z kolumn mię- 
dzynarodowych, są ustawicznie reorga- 
nizowane, co wskazywałoby, że stale 
nadchodzą posiłki. 


Zabawa w 


przyjaźń... 


Dr. Schmidt w Berlinie 


BERLIN, 20.11. (Tel. wł.) Austriacki 
podsekreiarz stanu, dr Schmidt, przy- 
był dziś do Berlina, witany niemal o- 
wacyjnie aa dworcu przez oficjalnych 
przedstawicieli Niemiec. Również i 
prasa poświęca mu artykuły pełne sym 
patii. Dr Schmidt zdążył już edbyć 
przeszło dwugodzinną rozmowę z ban- 
clerzem Hitlerem, a po południu z mi- 
aisirem van Neurathem. 

Jak słychać. w rozmowach tych po- 
ruszone być miały wszystkie aktualne 
prohlematy polityczne, dotyczące obu 
państw, Charakterystyczne jest. że dr 
Schm'di w wywiadzie wym, udzielo- 
nym na wyjezdnym z Wiednia przed- 
stawicielowi niemieckiego biura ofi- 
cjalnego, mówił jedynie tylko o au- 
strinczo - niemieckiej ółpracg w 
dziedzinie kulturalnej, iemcy zaś 


podkreślają z naciskiem stronę poli- 


yczuą rozmów. 

W artykułach powitalnych na czosć 
r Schmidta mówi się a Austrii jako 
„bratnim kraju niemieckim“ o „wspól 
nym garmańskim fromcje*. Dr Schmidt 
w wywiadzie swym unika wyraźnie tej 
"erminologii. mówi tylko, że „Austria 
nieraz już dzieliła los Niemiec“ „byla 
pomostem między Rzeszą niemiecką i 
imnymi państwami“ itd. Drobne to na 
pozór, a jednak ważne odcienie, zdra- 
dzające pewną różnicę zapatrywań. 
Aaestria nie chce przyznać się olicjal- 
nie do „tworzenia germańskie*g fron- 
tw“ wraz z Rzeszą niemiecką w Euro- 
pie, jak to jej Niemcy pragnęłyby in- 
synuować. Czy obecne rozmowy nie- 
miecko-austriackie przyniosą jakieś no 
we ważue posunięcia w dziedzinie p 
tyki w stosunkach niemiecko-austriac 
kich. trudno dziś powiedzieć. 


60.000 KG. BOMB. 

PARYŻ, 20.11. Z Madrytu donoszą: 
Wczoraj rozegrała się nad stolicą wal- 
ka powietrzna, jedna z największych, 
jakie miały miejsce w tej wojnie. 

W walce tej po obu stronach wzięło 
udział 60 samolotów. 

Eskadra złożona z 20  trzymotoro: 
wych samolotów powstańczych zrzuciła 
na dzielnicę dworca północnego, pałac 
królewski i ministerstwo wojny ora? 
dzielnicę toledańską 60.000 kg. bomb, 
których eksplozja słyszana była w pra- 
mieniu 40 km. Eskadry rządowe zaata: 
kowały samoloty powstańcze, nie zdo- 
łały im jednak przeszkodzić w bombar 
dowaniu miasta. 

W czasie walki powietrznej jeden z 
samolotów powstańczych strącił sainu- 
lot rządowy konstrukcji sowieckiej, — 
który płonąc spadł na dach jednego z 
domów, powodując pożar. 


Łamią ręce i nogi 
NA ULICACH MOSKWY 

MOSKWA, 20.11. Wskutek niedbal- 
stwa moskiewskiego trustu oczyszcza- 
nia ulic panująca w Moskwie gołoledź 
pociągnęła za sobą liczne nieszczęśliwe 
wypadki. Ludzie padali na ulicach, ła- 
miąc ręce i nogi. 

Do jednego ze szpitali dostarczono 0- 
negdaj 60 osób z połamanymi rękami i 
nogami oraz ciężkimi potłuczeniami. 


„Żydzi chcieli się policzyć z Polakami” 
Proces o zajścia w Przytyku przed Sądem Apelacyjnym 


LUBLIN, 20.11 tel. wł, W dalszym | szej instancji. Nastepnie sąd postano- 


«iątu rozprawy apelacyjnej, o zajście | wi? 


w Przytyku, sąd postanowił uznać » "- 
ny sporządzone przez prokuratora . ra 
kiowane przez sąd okręzow w atiju- 
miu jako maieriał pomocny, za do- 
wody w sprawie. Resztę wniosków za- 


równa 'rokuralora ,ak i obrony, sąd 
odrzucił. 
Z bolei «dzia retereni Czarnecki 


zrefstował przebieg procesu w pierw- 


Wstrząsająca katastrofa w Japonii 


300 górników poniosło śmierć 


LONDYN, 20.11 — Z Tokio donoszą 


Dotychczus ustalono, że liczba ofiar 


D sirnsziiwej katastrofie, jaka wyda-|śniertelnych wynosi 350, istnieje jed- 


si Osaruzawa w 


Fzyłą się w miejsco: 
y.pie Mondo. 
iç 


Pónocnej Japonii na 

Wskutek oberwania się chmur pękła 
Olbrzy.nia tama i wielkie masy wody 
runęlły na wieś i na pobliską hopalnię 
Miedzi, w której zairudnionych było 
600 górników. 


Z kopalni ani jeden : górników nie 
Wszedł z życiem. 
Również bardzo liczne są ofiary w 


Kalanej wsi. Według nie potwierdzo- 
lych dotychczas pogłoee!. ilość śmier- 
telnych ofiar tej katastrofy sięga ty- 


LONDYN, 20.11. (tel. «i. ) Według 

Dajnowszych doniesień - terenu kopal- 

w Osaruzawa, katastrofa przer 

Wania tam przybrała jeancze większe 
MA siamania -waana 


nak okśwa, że znacznie więcej górni- 
ków uto: ęlo 

Teren nawiedzony katastrofą obejmu 
je GF wai, zamieszkałych przeważnie 
prze” ludność górniczą. Z pośród 6000 
mieszkańców tych wsi, 2000 stanowią 
górricy. Na ogólną liczbę 1000 domów 
350 uległo zniszczeniu. 

Mieszkańcy wkazywali już niejedno- 
krotnie na niebezpieczeństwo przerwa- 
nia tam. Po takich ostrzeżeniach prze- 
prowadzano badania tam, ale jak się 
zdaje, nikt nie liczył się z możliwością 
tak wielkiej powodzi, jaka nastąpiła 
obecnie. 

Kopalnie w Osaruzawa dostarczają 
rocznie 6000 ton miedzi, 6000 ks. sre- 
bra i 350 kg. złota. 


rzyjąć wniosek adw. Margolisu 
załączenie do aktów sprawy pisma 
gminy Przytyk, stwierdzającego, że 
posterunek policji w Przytyku mieści 
się w domu Cukra. w którym zoajdaje 
się również sklep Abrahama Curra, 
dokąd miał aię schromić osk, Łęga. Pa 
zamknięciu przewodu sądowego, prze- 
woduiczący udzielił głosu prokuratoro 
wi Dotkiewiczowi z Radomia. który 
oskarżał w tej samej sprawie w pierw- 
szej insłancji. 

Prokurator podkreślił na wstępie, że 
wobec atakowania wyroku pierwszej 
instancji, musi wystąpić w jego obro- 
nie, chociaż sam, na część jego zapa- 
truje się krytycznie, Obrona oekarżo- 
nych Leski, Kirszenowajga i Frydma: 
na wysuwa w, skardze apelacyjnej 
trzy tezy: że nie było zbi j ze 
strony żydów, że strzełający żydzi dzia 
łali w obronie koniec i wreszcie że 
Leska nie zabił śp, Wiesniaka į strze- 
lal w sianie afektu. Dla prokuratora 
ky M wątpliwości, że gua Ses. 
wisko żydów, jak i - 
ska Połaków. z 

Obrońcy oskarżonych żydów twier- 
dzą, iż jest rzeczą uiespctykaną, by 
mniejszość atakowała większość, W 
tym wypadku jednak mniejszość stano- 
wiła większość. 90 proc. ludności Przy- 
tyka stanowią żydzi. 

Po prokuraturze przemawiali w cią- 
zu rozprawy dzisiejszej powadowie 
«ywilni, ze strony g:k, żydów, adwoka- 
ci Fenigsztain i Hartzlaaa Wysteno- 


wali oni przeciwko motywom wyroku 
pierwszej instancji, które wskazują 
na żydów. jako na sprawców zajść w 
Przyryku. OTRE podnoszą, że żydzi 
chcąc w wyrosu Sądu Apelacyjnego 
znaleźć uspokojenie dla 3 milionów 
żydów mies:kającyoh w Polsce, 

Z kolei zabrali głos popierający pol- 
skie powództwo cywilne w stosunku 


da pękł adwokaci Niedźwiedzki ; Ko 
walski. 

Adw. Niedźwiedzki podkreślił, że 
proces przytycki jest procesem hisio” 
rycznym, bo treścią jego jest zagaduie 
nie. którego waga coraz bardziej ros- 
nie. Chłop musiał opuszczać wieś ; ść 
do handlu, czemu przeciwstawiali 
żydzi, posiadający monopol na bande 
lo było przyczyną zajść. Żydzi byli 
uzbrojeni i w walce o placówki ban- 
dlowe chcieli się policzyć z Polakami. 
Jeśli żydów bolą te zajścia, to dla nus 
momentem, który boli, jest wspomnie- 
mie, jak odwieczni mieszkańcy tej zie- 
mi byli pędzeni przez żydów przez u- 
lice miasta, pod gradem kamieni, lasek 
WE” 

dw. Kowalski stwierdza, że w Przy 
tyku nie było dni grozy, jak to utrty- 
mują żydzi, ietviało natomiast rozdraż- 
mienie ludności żydowskiej z powodu 
bojkotu. Żydom chodziło a to, by boje 
kotu zaprzestaro į oby usunąć z terenu 
Przytyka osoby. kióre prowadziły ak- 
cję bojkotowon. W Przytyku nie była 
teroru, ho leży ou w inicresie żydów 
a nie Polaków i zabraniu go Polakom 
relizia, 


„KURIER ZACHODNI” sobota 21 lisopada 1%54 roku, 


Młodzież obojga płci nago 
przed Komisją ministerialną 
Katolicka Agencja Prasowa ogłosiła] się autorytetem ministra. 


komunikat treści następującej: 

„Na terenie śląskich szkół średnich 
pojawiła się w ostatnim czasie komisja 
rzekomo z poręki Min. WR. i OP. i tu- 
tejszego wydziału, celem badania mło- 
dzieży szkolnej chłopców i dziewczat w 
wieku dojrzewania, a więć w okresie 
rozwojowym. Przypuszczalnie chodzi o 
zbieranie materiałów celem wykazania 
Sezpodstawności koedukacji. 

Komisja składa się z lekarzy i leka- 
rek. Po wypełnieniu przez młodzież 
kwestionariusza zawierającego nauko- 
wo może pożyteczne ale dla dzieci, a 
zwłaszcza dziewcząt nieprzyjemne py- 
tania żąda się, aby młodzież stawała w 
grupach zupełnie bez ubrania przed ko- 
misją składającą się z mężczyzn i ko- 
biet. Młodzież wstydzi się i wzhrania 
przed takim niezwykłym dla niej hada- 
niem — i niektórzy chłopcy i dziewczę- 
ta uciekają. 

Chłopcy nawet uważając badanie w 
tem sposób dokonywane za rzecz nie- 
właściwą, przychodzą wbrew polecenia 
w kostiumach kapielowych. 

Wobec rodziców żalą się na to, że ko- 
misja nie tylko nie liczy się z ich wety- 
uliwością, ale im jeszcze daje nagany 
za fałszywą wstydłiwość. 

Rodzice oburzają się i zaczynają za- 
kazywać swoim dzieciom stosowania 
się do poleceń komisji — która broni 


Hitler kandydatem 
NAGRODY NOBLA 


WARSZAWA, 20.11 (tel. wł.) Naj- 
poważniejszymi kandydatami: do tego- 
rocznej nagrody pokojowej Nobla są 
b. prezydent Masaryk i bar. Coubertin. 
1 Norwescy narodowi socjaliści wyau- 
neli kandydaturę kanclerza Hitlera, na 
tomiast radykali i liberali wypowiada- 
ją się za zwolnionym z obozu koncen- 
tracyjnego w Niemczech Karolem 0-] 
sietzky'm. 


KTO WYGRAŁ? 


Wczoraj, w drugim dniu viągnienia 
? klasy 3? loterii państwowej większe 
wygrane padły na numery nasteępuTace: 

a 10.060 zł. na a-ry: 22272 78699. 
| Pa 2000 zł. na nu-ry: 6059 73864 
183880. 

Pa 1060 zł. na n-ry: 102938 105395. 
| Po 500 zł. na n-ry: 13381 19004 31031 
(66999 77636 99319. 

Po 400 zł. na n-ry: 1425 21057 31950 
52804 93810 94941 95972 114562 118472 
137824 179895. 

Pa 250 zł. na n-ry: 25195 29988 41021 
45202 48524 30075 53062. 61053 67722 
87815 101992 1033578 106747 122460 
1193205 169635 185156. 


LUDWIK WEINERT WILTON 
24 — 
Stał przed dorosłą osobą, której posta- 
wa i wyraz twarzy zdradzały tyle sta- 
nowczości i pewności siebie, że swobo- 
da, z jaką zamierzał ją traktować, wy- 
dała mu się naraz zarówno niestowna, 
jak i niecelowa. 

Grace Wingrove musiała również 
gruntownie sprostować swe wyobraże- 
nie o tajemniczym osobniku, w którego 
mocy się znajdowała, kiedy na progu 
stanął wysoki barczysty mężczyzna o 
chłodnej nieruchomej twarzy. Nie mia- 
ła jednak czasu się zastanawiać. Mu- 
stała przecież nareszcie uzyskać wyją- 
świenie, co ma oznaczać to niesłycha- 
ne postępowanie i co zamierzano z nią 
uczynić. Oburzenie brało w niej górę 
nad strachem i tylko z wielkim tru- 
dem udało jej się zachować spokój. 


= Czy to panu zawdzięczam te ło- 


Czy to wszystko jest konieczne? Czy 
nie można badań, może pożytecznych, 
a może tylko jak tyle innych ankiet po- 
większających zapasy zapisanej bibuły, 
przeprowadzić w sposób więcej takto- 
wny i liczący się z uczuciami dzieci? 
Przypuszczaćby należało, że komisja 
rzeczoznawców wie, iż młodzież w tym 


Zabójca s.p. wachm. Bujaka 


przeniesiony do Tworek 


LWÓW, 20.11. (Tel. LAMA: infor- 
muje jedna z agencyj, zabójca wach- 
mistrza Bujaka, Chaskielewicz. prze 
słany został z więzienia do szpitala w 
Tworkach, celem dokładnego zbada- 
ma przez psychiatrów. Chaskielewi:2 
znajduje wię w Tworkach już od dwu 
t mi. 

Jak wiadomo, agdzia śledczy przed 


Proces „trockistów* w Moskwie 


rozpoczął się wczoraj 


MOSKWA, 20.11 tel. wł. Agencja 
Tasa donosi o rozpoczęciu procesu 
przed wojskowym kolegium najwyż- 
szego trybunału przeciwko 9 członkom 
„grupy kontrrewolucyjnych trocki- 
stów“, oskarżonym o organizowanie 
sabolażu w kopalniach węgla w zacho- 
dniej Syberii. Wśród oskarżonych 
znajdują się Pecechonow, oraz inż. Str- 
ckling z Niemiec, którzy mieli utrzy- 
mwwać koniak: „z organami szpiegow- 
skiemi' jednego z państw obcych. 


NIEPOKOJ 


po uznaniu rządu gen. Franco 


LONDYN, 20.11. (tel. wł.) Prasa dzi- 
siejsza z wyraźnym niepokojam oma- 
wia możliwe następstwa uznania przez 
Niemcy i Włochy rządu gen. Franco i 
zapowiedzianej blokady Barcelony. 

W decyzji Berlina i Rzymu, koła po- 
lityczne widzą pierwszą konsekwencję 
powstania antysowieckiego bloku, zło- 
żonego z Włoch, Niemiec i Japonii, a 
przede wszystkim jawny dowód solidar 
ności działania Niemiec i Włoch. 

Krok ten, jak zaznaczają pisma, nie 
przyczyni się do odprężenia atmosfery 
politycznej Europy i tak już naładowa- 
nej elektrycznością. 


Wbrew swojej woli w konflikt hisz- | q, 


pański wciągnięte być mogą i inne mo- 
carstwa. Przyczynić się do tego może 
zapowiedziana blokada Barcelony. 


Dzienniki angielskie niedwuznacznie koło 14 osób. 


ANTERA 


jtrowską sztuczkę? — zapytała ostro— 


Mam nadzieję, że pan nie posunie się 
dalej. Nigdy pana nie widziałam, nie 
wiem, gdzie jestem i zapomnę o wszy- 
stkim, pod warunkiem, że mnie pan u- 
wolni. Ale natychmiast! 


Spiorunowała go wzrokiem, zacisnę- 
ła pięści i postąpiła kilka kroków w 
kierunku drzwi, ale Rayne zagrodził jej 
drogę. FPrzeklinał w tej chwili przy- 
padek, który go wplątał w tę nieszczę- 
sną historię, jednocześnie jednak, cała 
sprawa, dotychczas najzupełniej oboję- 
tna, zaczęła go interesować osobiście. 
Ta dziewczyna z płomieniem w oczach 
i w każdym ruchu zwinnego smukłego 
ciała, przypominała najzupełniej pan- 
terę, którą miała wytatuowana na ple- 
cach. Rayme zapomniał nawet, że trze- 
ba na wpół opuścić powieki, jak to było 
w jego zwyczaju i dopiero gdy Grace, 


właśnie wieku odznacza się 
*%stydliwością i wrażliwością. 
tej komisji nie ma pedagoga, który by 
na tę stronę zwracał uwagę? W dodat- 
ku cała ta sprawa idzie na rachunek 
Ministerstwa, które dając zgodę na ba- 
danie, napewno nie miało zamiaru wy 
wołania takiego efektu“. 

Komentarze zbyteczne. 


ukończeniem śledztwa wydał posłano- 
wienie zbadan s stanu psychicznego 
Chaskiejewicza, wol wysuwanych 
przez obronę dowodzeń, że jest on nie- 
odpowiedzialny za popełnioną zbrod- 
nię. 

Od wyniku eksperiyzy psychiatrytz- 
aoj TEER jeet EEN, 


Wekuiek szkodliwej działalności pod- 
sądnych w kopalniach w jednej z nic 
nastąpił we wrześniu rb. wybuch ga- 
zów, powodując śmiertelne zatrucie 
10 «b: zranienie kilkunastu innych. 
Instrukcji udzielał oskarżonym nieja- 
ki Drobnis, który kierował calą niele- 
galną działalnością trockistów w zacho 
dniej Syberii. Agencja Tass podaje. 
że wszyscy oskarżeni przyznali się do 
{iny i da popełnionych przez nich prze 
slępetw, 


W ANGLII 


wskazują, że Anglia nie mogłaby spo- 
kojnie patrzeć na ewentualne ogranicze 
nie swobody swej floty handlowej na 
tych brzegach morza Śródziemnego i 
musiałaby dła jej ochrony skierować 
tam swoją flotę wojenną. 


Wykrycie tajnych aktów 
Q. U. N. 
LWÓW, 20.11. (Tel. wł.) W powiecie 
Sokolskim wykryto tajne archiwum ie- 
rorystycznej organizacji ukraińskiej 
OUN i znaleziono dokumenty, atwier- 
dzające, że OUN nałażyło ostatnio na 
inteligencję ukraińską specjalny po- 
itek, przeznaczony na cele wzmoże- 
nia akcji OUN. Policja aresztowała 
caly skład jaczejki. znajdującej się na 
terenie pow. Sokalskiego, w liczbie o- 


utraconą równowagę. 

— Czy chce mnie pani cierpliwie wy 
słuchać? — zaczął uprzejmie, trochę 
zmieszany, ale Grace nie objawiła naj- 
mniejszej do tego ochoty. 

— żądam od pana tylko jednej od- 
powiedzi: zwróci mi pan wolność, czy 
też nie?! — cisnęła mu w twarz. — Po- 
za tym nic mnie w tej chwili nie obcho- 


dzi. Wszelkie wyjaśnienia może pan 
zachować dla siebie. A więc: tak, czy 
nie? 


Skuliła się, jak gdyby gotując się do 
skoku, a wysoki mężczyzna przymknął 
szare Oczy i skrzyżował ramiona. 

— Nie — odpowiedział spokojnie i 
stanowczo, a ona, zaskoczona tym to- 
nem, podniosła głowę i przez chwilę 
spoglądała nań badawczo i zarazem z 
pewnym onieśmieleniem. Po tam od- 
wróciła się nagle i poszła w drugi kąt 
pokoju, starając się stanąć jak najda- 
lej od niego. 

— Czy wolno mi będzie powiedzieć 
tylko kilka słów? — zapytał. — Nie 


© NIERDZEWNE 
ALPAKOWE 
(HROMOWANE 
PLATEROWANE 

PRZODUJĄCYCH FARRUK, 


Nowa fala strajków 

WE FRANCJI 
PARYŻ, 20.11. (tel. w.ł) W półmocnu 
francuskim okręgu przemysłowym wy 
buchła nowa fala strajków, doprowa- 
dzając do nowego obsadzania fabryk 
przez strajkujących. Strajk robotników 
metalowych w Fives-Lille, obejmujący 
dotychczas 2500 robotników, rozszerzył 
SIĘ- 
Także w zakładach Alshom w Fives 
robotnicy metalowi zażądali podwyżki 
płac, przerwali pracę i obsadzili warsz- 
taty. W tym okręgu przystąpiło du 
strajku 700 robotników, na ogólną li- 
czbę 12.000 robotników. 
Do ruchu strajkowego przyłączyli się 
także robotnicy zakładów stalowych w 
Leequin. Duże podniecenie panuje rów- 


ph|nież wśród robotników metalowych w 


okręgu Valenciennes. 


Przed ślubem 
KSIĘŻNICZKI JULIANNY 

Na ślub holenderskiej następczyni 
tronu ks, Juliany z ka. Bernardem Lip- 
pe - Biesterfeld, przyjadą z WaW: 
lenderskich tamtejsi książęta. bli 
czają, że ua uroczystości ślubne zje- 
dzie do Hagi z Holandii i zagranicy 
kilkaset tysięcy osób. 
Już teraz zaznacza się duży popyt 
na miejsca na trybunach i w oknac 
znajdujących się na trasie pochodu 
ślubnego. 
W związku z uroczystościami ślub- 
uymi wakacje gwiazdkowe w szsołach 
zosiały przedłużone o 10 dni. 


Wojna z wiatrakami 


W Amsterdamie zostuła zorganizo- 
wana pod przewodoictwem p. Herma- 
na van Ceren t fundacja pod na- 
zwą „Humaniłas”, Celem stowarzy- 
szenia jest pobudzanie narodów da 
wałki przeciwko wojnie chemicznej i 
obrona cywilnej lndności przed bòm- 
ibardowaniem, O AAE Stowurzysze- 
ia znajduje się w Amsterdamie. Biu- 
ra i oddzialy orwarie dotychczas w Pa- 
ryżu, Londynie, Brukseli, Pradze, Bu- 
dapeszcie, Belgradzie, Sofii, Saloni: 
kach i Konstantynopolu. 

Akcję tę nazwać można wojną 2 
wiatrakami, bo jest rzeczą więcej niż 
pewną, że przyszła wojna będzie rów- 
nież i wójną ch ynicztą. 


nieustraszona i stanowcza, stanęła tuż| kilka dni cierpliwości, nie więcej. Sko 
przy nim, odzyskał w pewnej mierze | ro człowiek, któremu tak bardzo na pa 


ni zależało... 

Grace słuchała w naprężeniu. 

— A więc cała banda! — zawołału 
drwiąco. — A pan nie jest nawet jej 
hersztem, lecz narzędziem, podobnie 
jak człowiek o baraniej twarzy ! 

— Niech pani tego przy nim nie mó. 
wi — powiedział Rayne, a na twarzy je- 
go zaigrał lekki uśmiech — człowiek 
ten nazywa się Tom, jeśli wolno mi zau: 
ważyć, i jest ogromnie próżny. 

Jego swobodny, trochę drwiący ton, 
podrażnił ją jeszcze kardziej. 

— Och, powiem mu jeszcze całkiem 
cog innego — wybuchnęła znowu. — A 
i panu równi: Co się tyczy pańskie: 
go sympatycznego mocodawcy, to może 
mu pan powiedzieć, żeby się strzegł. 
Nie jestem bezbwonnym dzieckiem! 

Aubrey Rayne roześmiał się, tym ra- 
zem, zupełnie głośno. 
zmienią one wprawdzie nic w pani obec- 
nym położeniu, ale może ułatwią pogo- 
dzenie się z nim. Chodzi tu tylko o 

(€. d n) 


Ne. 515. 


Zycie katolickie stolicy Niemiec 
pod rządami narodowo-socjalistycznymi 
(Korespond-ncji własna „Knejera Zachodniego“) 


Berlin, w |:siopadzie. 

Berli. wielkie, prawie cztero i pół 
milionowe miasto, liczy PA katolików 
Przed stu laty było ich tu zaledwie 
tysiąc, ule w drugiej połowie XIX wie- 

u zaznaczył się bardzo silny przy- 
pływ ludności wiejskiej z południowo- 
zachodnich prowincyj, przeto ilość 
wyznawców obrządku rzymskiego 
szybko siç zwiększyła. Przed stu Inty 
hył w Berlinie jeden kościół katolic- 
ki dzis jest ich 90 į tyleż Paralij. 
Przypuda więe Jedna Świątynia nu 
4—5 v-ięvy parafian. Prócz tego znaj- 
duje sie w Berlinie około trzy zieści 
kuplis, w których nabożeństwa vdby- 
maią n:e segularnie. 

Ilość kuściałów katolickich j 
stosunku do liczby wiernych w 
tie stosunkowo wysoka, bowiem pre 
testanci majy około 500 kościołów na 
przeszło 5 miliony wyznawców, czyli 
jedna przypada na 6.000 ludzi, Ten 


stan spowodowany jes: wielką dawniej 
religijnością katolików, O ile to się 
w ostatnich czasach zmieniło? 

N eh 19241951 przeprowadza- 
ło dwhowieństwy przynajmniej zaz w 
roku spi. ilości wiernych, nczęszcz:.- 
jących na nabeżeństwą w dni świątecz 


ne. Chazuje się. że ilość ich wahał 
się od 110 1y:. do 127 tys, osób. Fo 
przewrocie hitler-vek'm statystyka ta 
tostału badź zarzwona, bądź przezna- 
tzona wylącznie do użytku sfer du- 
chownych. jeduak wedlug zdania wit- 
lu księży ilość wiereych nie przekra- 
cza obecnie 100 tys. Wymienia się naj 
tzęściej cylry 50—90 tys. 

W kilka miesięcy po przewrocie. 
gdy nasłąpił pierwszy konfli pomię- 
dzy rządem narodowo - soejalistycz- 
nym a koś łem katolickim, duchowni 
rauważyli nu terenie calych Niemiec 
wielki wzrost liczby uczęszczających 
na nabożeństwa z kazaniem. Rząd 

zeszy zarzucał wtedy kościołowi gru 
powanie elementów opozycy jnych. 
które nie były zwolennikami kafoli: 
tyzmu, ule garnęły się do kościołów, 

y usłyszeć krytykę regimen, kiórej 
nie szczędzili kaznodzieje z ambon. 

Przypływ ten jednak był tylka 
i wy. W początkach ubieglego 

aly zaczęły się wyludniać, 
Dziś ilość katolików, uczęszczających 
na nabożeństwa wynosj około 350/4. 
jeśli odrznej się dzieci, starców i cha- 
rych, Oznaczy to, że odpadł elcmeut 
chwiejny, przestraszony ewentualny- 
mi represjami | płoszony rozplakai- 
wanymi lygodnikumi w rodzaju „Der 

S. A. Maun”, czy „Der Stürmer“, któ- 
re widnieją przed każdym kościołem. 
a wielokrotnie zawierają szereg napi- 
ści na Rzym. 

Te 530% — mówią kriężu — to ele- 
men! wierny į najzupełniej pewny; c! 
ludzie nie usiąpią nawet nrzed prze- 
śladowąniem. Miarą drugą oceny sło- 
sunku katolików berlińskich do ko- 
Ścioła i religii są nakłady piem tato- 
lickich, W wielkim domu prasv kato- 
lickiej, przy Putkammerstrasse 18 w 
„Haus Germania" wychodzi niedziel 
hy tygodnik katolicki „Markiache 
Molskzeltung, „Germania“, były or- 
gan kanclerza Briieunga, przesiała bo- 
wiem być pismem katolickim i »sta - 


Czołg w darze 
DLA ARMII 


Wojewoda śląski przyjął delegację 
"Rybnickiego gwarectwa węglowezo. 
W imieniu delegacji dyrektor gware- 
twa Morawaki oświadczył. iż robotni- 
ty j urzędnicy z dobrowolnych skla- 
dek ufundowali czołg, który ofiarowa- 
My zostanie [unduszowi obrony naro- 
owej. 

W imieniu zalogi górnik Salomon 
oświadczył, iż świat robotniczy rozu- 
mię konieczność współpracy z pań- 
ttweni w dziele należyiego uzbrojenia 
trmij, czego dowodem jest czyn zało- 
Bi Rybnickiego gwarectwa werlowe- 
Bo. Delegacja prosiła również woje- 
modę, by czołg, który przekazany 
dzie armii. nosił imię frmdatora, a 
mianowicie Rybnickiern  awareciwu 
Veelowega. 


nio drukowała nawet napaści na ko-|wadzona jest w Berlinie 


ściół. „Markiache Volkezeituag“ dru- 
kuje w tej chwili 19.300 egzemplarzy, 
czym o 15 żys. mniej, niź przed 5 iaty 
w okresie największego powodzenin. 

Jeśli wziąć pod uwagę fatalny kol- 
portaż pisma, niemożność otrzymania 
go w więksności kiosków gazetowychi 
i utratę najświeższych wiadomości p% 
litycznych z pierwszego źródla 10 
spadek ten należy uważać za bardar 
nieznaczny, Tygodnik „Die katol:scLe 
Kirche” rozchodzi się w Berlinie w ilo- 
ści 30.000 numerów. pomimo wieko- 
krotnych konfiskat i zawieszeń. 

Praca organizacyjna katolików pro 


Jak sądy 


niezwykle 
intensywnie. Podstawą jej są koła ko- 
kelelre i charytatywne. Poza tym te 
Ściół prowadzj ścisłą ewidencję ludno- 
gct, « każdy nowoprzybyły po zamel- 
dowanu się w polieji, jako katolik, 
otrzymane zaproszenie proboszcza 
swe] parafii na rozmowę z zapewnie- 
niem. że żaden katolik oje może się 
nigdzie czuć sam, gdzie są jego wmpół 
wyznawcy. 

Na podstawie wyżej wymienionych 
uxtów można pr zczać, że kato- 
licyzm, który w okresie powojennym 
po-iósł w Berlinie hardzo wielkie 
straty, obecnie utrzymuje =we p 
cje. e 


litewskie 


bronią pokrzywdzonych Polaków 


Kowieńs'i sąd rejonowy postanowił 
rozpatrzyć sprawy antypolskich wy- 
stąpień, zorganizowanych swego cza- 
su przez litewskie elementy szowini- 
styczne w maja 1934 r. 

W czasie trrh awantur wybite zosta- 
ły szyby w omnazjum polskim oraz 
m domu, #0% 6 mieszczą się organiza- 
cje polskie, zdemolowana została rów- 
nież polska księgarnia „Stelle“. Poli- 
eja liiewska w «zasie tych zaburzeń 
zachowywała się biernie, zwłekając 
da ostatniej chwili z interwencją. Po- 


xżkodowac: złożyli skargę sądową, da 
magając się odszkodowania. 

W ciągu 2 lat sprawa przechodziła 
różne koleje, aż dostała się do Trybu- 
nalu najwyższego, który znowu ekiero- 
wał ją do pierwszej instancji. Jednak 
ji tym razem sąd rejonowy nic powziął 
decyzji i znowu odroczył sprawę z po- 
wodu rzekomego nieodnalezienia sze- 
regu oskarzonych i świadków. 

Odłożona zostałą również druga 
sprawa łego eamego rodzaju, a mia- 
nowicie o zdzmalowanie w lutym 1954 
roku polskier kawiarni Perkowski 


Niemcy uzbrajają Japonię 


Reuter donosi z Szanghaju, że dzię- 
ki układowi niemiecko - japońskiemu, 
Japonia będzie mogła wykonać w cią 

u 3 do ¢ lat program dozbrojenia, o- 

liczony początkowo na 6 lat. Wydat< 
ki, związane z wykonaniem tego pro- 
gramu, obliczone są na 3 miliardy jen. 


Na zasadzie układu handlowo - Kre- 
dytowego Niemcy mają dostarczyć Ja- 
ponij w pierwszym rzędzie czołgów i 
samolotów, ponieważ ostatnie mane- 
wry miały wykazać braki armii ja- 
ponskiej w WERE zbrojeń tech- 
nicznych. 


Z DNIA 


O role Marsala Śoigłogo-lytta w Państwie 


Rola, jaką zechce odegrać w naszym 
¿yciu wewnętrzne - polityczny Gene- 
ralny lnspektor Sił Zbrojnych, Mar- 
szałek Śmizły-Rydz budzi zrozumiałe 
zainteresowanie wśród całego społe- 


czeństwa. 
Wyrazen terc 
między innymi 
belskiego“: 
„Rola Naczelnego Wodza nie jest bynaj- 


zaiatetesowania SĄ 
wywody „Głosu Lu- 


_ 


miej latwa w czasach obecnych, a najtrud- 
niejem bodaj jest w Polsea. Samo położe 
mie geograficzne naszego państwa uprawia, 
m oŃpowiedziałność za jego emlość i bem- 
|ple:zeństwo, ciążące na osobie Naczelnego 
IWódma, jest nie małym ciężarem. Sądzimy, 
me ten ciężar będzie tym łatwiejszy do po” 
"aźmfgnięcia, a praca Naczelnego Wodza da 
tym większe wyniki, im dalej od spraw po 
litycznych i sporów wewnętrznych znajdo- 
wal xig będzie Armia i jej Wódz, im wię 
caj jego działalność koncentrować się bę 
dzie na sprawach Obrony Państwa. Nata 
miast zboczenie z taj drogi mogłoby tyta 
pozycję wodza armii w społeczeństwia © 
słabić. 

Piszemy o tym dlatego, że ściera się o 
bernie w Polsce jakby kilka koncepcji, Pjer 
wasa z nich jemt tą, której parokrotnie da 
waliemy wyraz na łamach naazegu piama, 
koncepcja apolitycznej narzędności sprawy 
Obrony Państwa i „nadpalityczności* czy 
npozapołityczności* osoby, która je perso. 


nitikuje. 
usapal- 


Koncepcja druga to koncepcja 
nienia naszego ustroja konstytocyjnego o 
sobą Naczełneko Wodza Armii, który miał- 
by zajmować w państwie jakieś bliżej ma 
sprecyzowane, nadrzędne stanowisko, abb- 
łone do stanowisku, jakie zajmowana! w m 
statnim dziesięciolecia marm. Połsudaki. 
Koncepcja trzecia — to koncepcja rozbiłu 
ków BBWR, którzyby chcieł znaleść w Wa 
dzu Naczelnym deskę ratunku, ziłę, która 
by wydźwignęła 
ków z upadku 
wazystkich zawiedzionych na światło, na że 
rowiska mandatów, porad, wpływów | zaam 
czytów. Jest to koncepcja anektowania wm 


„Czy marszałek Śmigły-Ryta zostanie pro- 
taktorem obozu, przygotowanego przez při 
Kocz — nie wiemy — pisze dalej „Gios 
Lah“ — „Proklamowanie" tego obora nie 
nastąpiło w dnin 11 listopada i nie wiado- 
mo kiedy nastąpi. Zwyciężyć powinna myśl, 
że wojaka a żadnym obozem  nolitycznym 
lączyć nie należy, bo wojsko jest dobrem 
calego Narodu, Zdaje się natomiast, że rola 
marszałka Śmigłego-Rydza nie ograniczy 
się bynajmniej do spraw armii, a rozrośnia 
się raczej do rozmiarów nowego czynnika 
nastrojowego“. 


Propagatorzy uspołecznienia 
„WSPÓLNOTY INTERESÓW" 
Gropa „Kuźnicy“, skupiająca w 
swych szeregach radykalną miodzież 
z pod znaku ZPMD zamierzała w po- 
czątkach bm. urządzić w Katowicach 

wieczór dyskusyjny w sprawie 
lecmienia „Wspólnoty Interesów". Ro- 
zesłano już nawet zawiadomienia į za- 
proszenia w liczbie kilkuset. Na skutek 
jednak negatywnego stanowiska 
władz wieczór ten się nie odbył. 


Z NĘDZARZA MILIONEREM 


Niezwykłe dzieje polskiego emigranta 
(Korespondencja własna „Kurjera Zachodniego”) 


New York, w listopadzie. 

Historia zupełnie jak z bajki. Nie 
Lra: w niej cawet królewny, 

Był sobie w Ameryce biedny robot- 
nik, Polak, a nazywał się Antoni O 
klend. Pochodzi z Wileńszczyzny. 
Przed laty niewielu, już po wojnie, 
wyjechał do Ameryki i osiadł w Chi 
cago, w mieście bogactw i nędzy. Mie 
szał tu przez szer lat, pracując 
ciężko na kawałek GAFA Już ta po- 
wojenna Ameryka przestała być po- 
woli Ziemią obiecaną, Szybkimi kr- 
sami nadchodzi! kryzys. Rosly kadry 
bezrobotnych, dla milionów ludzi roz- 
poczycał się okres okropnej nędzy. 

asz Antoni trzymał się długa. Pra- 
cował przeważnie łopatą, wyrzucając 
ziemię pod budowę nowych olbrzy- 
mich gmachów i nawet ciułał me- 
znaczne sumy na czaroą godzinę. Aż 
wreszcie nadszedł dzień, że robota sta- 
nęła, 1 nie zanosiło się, aby ruszyła 
znowu, Nawet i ta ciężka, wyczerpu- 
jąca i źle platna praca skończyła aię. 
Autoni Oklend siana? w obliczu nędzy 
Była to w roku 1928. 

Ale Oklend slyszał już w Ameryce 


bę |o ELE krainie wszelkich możliwa- 


tudajnej północnej puszczy 


kanady Wprawdzie skońvzyła 
sie hr soraczka złota w Ameryce. 


Nie słychać było, aby w osiatnich cza- 
sach SĄ O kieć nowe złotonośce 
tereny. Ale Oklend nie rozumował. 
Stracił pracę, miał trochę uciułanego 
grosza, więc było mu pa jedno, 
czy przeje swe zasoby w icago. czy 
na dalekiej północy. | ruszył w ‘wiat. 
przekroczył granicę Kanady, 
wdarł się wkrótce w puszczę, przedzie 
ral się przez nią, lub na szybkiej łc- 
zi kanadyjskiej yna! po rzekach 
unoszony prądem. oto stało się to, 
czego może nawe! me oczekiwał, nie 
o czym marzył, W odległości 800 mil 
od Toronto, w prowiocji Ontario, 
spostrzegł pewnego dnia na dnie 
pewnego atrumienia. tuż u brzegu 
twardą skałę z żółtą żyłą. Zairzymał 
się, zbadał żyłę, która ciągnęła cię i 
na lądzie i stwierdził, że zawiera ona 
złoto. Wziął a sobą próbkę. udał się 
do władz i otrzymał prawo własności 
do działki złotonośnego terenu. 
Wieść o -Ikryczu Oklenda rozes”u 
się ARE pc Kanadzie. Momen alnie 
znalazł się p:zedeiębiorca, który o- 
fiarował akowij_ milion dolarów za 


prawo ekepłostacji, Ale Oklend nie | Szc: 


złakomił się na m'l:on. Nie posiadając 
jednak odpowiednich  kapiiałów. 


odłąd rozpoczęła się dla Polaka g Wi- 


leńszczyzny życie, jak z bajki, Żyła 
złota okazała się bogatszą, aniżeli 
przypuszczał Oklend, 


zła żywo i foriuna Polaka rosła b 
skawicznie. Zakupił sobie piękaą re- 
zydencję w pobliżu Toronto, wartości 
kilkuset tysięcy dolarów. 

1 wtedy to Antoni Oklend pomyślał 
o tym, bogactwami swymi, zdobytymi 
w tak nadspodziewany sposób, podzie 
lié się z królewną. A że mimo swych 
bogactw, pozosiał człowiekiem skrom- 
nym, wyruszył do Chicago i ożenił się 
tam ze skromną polską manikurzystką, 
panną Czarnecką. Przywiózł Oklen. 
młodą żonę do Kanady i wprowad <i! 
ją do swej rezydencji pod Toronto. 
Rezydencja ta zaiste pańska, Wśród 
licznej służby jest i kucharka polsza, 
gdyż ETIE ELA uznają tylko kech- 
nię polską. Oprócz aut mają do dy- 
spozycji własny samolo: i jacht, 

Hietoria wygląda rzeczywiście nie” 
prawdopodobnie. A jedeak jest praw- 
dziwa. Kio w nie wierzy. może się 
zwrócić o połwieruzenie do ksiedza 
zepana Bubacza, proboszcza para 
fii św. Szczepana w Chicago, który m 
dzielał ślubu młodej parze, a ostatnia 


Ekeploatac je 
y 


wszedł w spółkę z innym przedsiybior-| awił u nici w odwiedzinach. 


ca zatrzymując sobie >ilfa zysków. l 


RN 


4 
RADIOODBIORNIKI 
PHILIPSA NA RATY 
QPTOFOT Sosnowiec, 3-Maja 


tel. 61994. 6510 
EEEE PTM EEE OCZ WW CT. 


ZIMOWA POMOC 
PEZROBOTNYM 


bratek u przedmieścia 


Dowiedcialem się wreszcie o adrcoie 
Mirbala Kau.asu. Szukałem go dlugo. 
Człowieka tego ceniłem wysoko, zna- 
jąc jego przeszłość. Był woźnym w 

anku, w stórym pracuję , 

Zbliżyłom się do niego od chwi 
gdy Az przewinienie wziął na sis- 
bie, aby ratować kolegę, „który ma 
przecież sześcioro dzieci”. Nie ważne 
to było przewinienie; jedna Michał 
Kantak, niewinnie w nie BAE 
straci? posadę, aan życie jego była 
viężkie, ale jakoś żył z żoną i z dziec- 
kiem, aż przyszło wreszcie bezrobocie. 

Postanowiłem go odszukać, dowic- 
dziawszy się, że żyje w skrajnej nę- 


dzy. Udało mi się to po długich po- 
szukiwaniach, 

Przedmieście.  Drewuiana buda, 
przytulona do walacego się obszatpa- 
uego domu. Wchodzę, Żonę ty!ko za- 
staję; kobieta około trzydzie przy 


niej dziesięcioletni chłopczyk. Jej ni 
gdy nie znałem. Przywilała mnic ava 
tycznie, raczej niechętnie; ledwie mó- 
wić ze mną chciała, a tym mniej wy- 
wneirzać się. Zostawiłem więc mój a- 
dres dla Michału i wyszedłem zmar- 
twiony nieudaną wyprawą. 

Przez błoto dobrnałem wreszcie da 
rzystanku lraimwajowego. Czekam, 
urcząc się z zimna; myślę o zimnej 
izdebce Kantaków. Myslę też o tym, 
że Michałowej oie zostawiłem paru 
złotych. Tak! Ale odwagi nie misłem 
wobec jej niemał opryskliwego odno- 
szenia się do mnie. Ba, ha! Nie mia- 
łem odwagi ratować człowieka! Jakie 
skomplikowane jeeł nasze życic! 

Wtem za plecami ałyszę glos nie- 


Ema: 
— Czy pan prokurent? Dzień dobry 
panu. 

Tak, był to Michał Kantak. 
uradował mnie j widok. Byłbym 
chętnie go uściskał, Nie uczyniłem 
dogo. Czemu? Nie uchodzi tak na uli- 
ty? Ja prokurent banku, a on taki ob- 
darty, wynędzniały. Zdobyłem się iy! 
so na podanie mu ręki — o ju 
skomplikowane jest życie nasze. 

— Byłem u was — powiedziałem, ści- 
EE jego dłoń chropawą. 

— U moie? aż tam? Mój Boże! a xo 
się sialo? mój Boże! tyle latl.. 

— Pójdźmy gdzieś siądźmy i poga- 
v, panie Michale. 
liśmy, Siedliśmy w podłej Ja- 
kiej knajpie. Coś tam podać kazałem, 


Jakże 


aby się pożywił a herbatą z runem 
rozgtzał. 

— No coy panie Michale. wviężko, 
prawda? 

— Tak, ale na to nic ma rady — od- 
parn bezdźwięcznie. 

— Z czego żyjecie? 


— Hm. to tak jakby z niczego. Cza- 
sem żona ey popierze za gniada- 
mie, io trochę przyniesie i tak się dzie- 
limy. Kamornego już dawno mie pła- 
cimry, a że czasem mnie wołają, bym 
odrobił; i tak się żyje... 

— Czemu nie jęcie, panie Michale? 

— Niech ostygnie to zabiorę małe 
mu i żonie, 

— O tym pomyślimy, wpierw coś 
zjedzcie, 

— Nie uchodzi. 

— Czemu? 

, — Oni tam cie jedzą w domu, to i 
jakże?... A zreszią tak za nie? 

— Co iam — odburknałem — i jemu 
zaradzimy. A tymczasem... 

— Panie szanowny! — westchnął 
gorzko — to wszystko jest „na tym- 
czasem"... Co tam — to smakuje, to 
odżywia, co jest z pracy. Nam pracy 
trzeba, nie poczęstunku! Przepraszam. 
Ja jesć nie będę. 


= wam pracę u siebie. Nie 
wiele mogę, ale dam. 
— Dobrze — westchnął i jał się 


znów zastanawiać, zgarniając z tule- 
ma jadło do starej gazety. 
„= No, ea jeszcze? — spviałem iro- 
nę zniecienpliwiony. 
— Byle mi sił starczyło... 
Jemy Hulewicz. 


„KURIER ZACHODNT” 


Z CIEMNOŚCI 


sobota 21 listopada 1936 roku 


Zémi się listopadowy głuchy wieczór, 
Zmilknie ostatni krzyk odlatulących ptaków, 
Z ciemności zimnej w ciepło mieszkań wejdzie 


Zimno baraków. 


Huczy wiatr, przesuwa się przez szpary — 


chwieje się nad barlogami 


świecy ogarek — 


kradziony węgiel spali! się do cna 


m noc jest długa, a noc jest zła. 


Przy ustach, przy pierslach, przy ciałach nędzą przeżar'ych 
warujc głód, w zębach ścidniętych trzyma. 
Biją szerokle godziny nad dalekim jarzącym miastem. 


Godziny klęski i trwogi. 


Ratunku nie ma. 


A gdyby tak któryś z naw, z was kochani, 
którym chce sią przybliżyć nieba, 
wołał akroś oślepłej mocy: chleba — 


to zwykłe powszednie slowo 


szepiał ustami spieczonymi od gorączki... 
a gdyby po okruch twardy 1 spleśniały 
wyciągały się miłe, maleńkie rączki... 


A gdyby tak jednego dnia 


zabrakło kartoflanki najproatszej atrawy ~- 


I ogień zgasł i zamarzła woda 


wśród zimowej, druzgoczącej kurzawy — 
A gdyby po jeden nędzny patyk 


iść całymi milami — 


A gdyby — Boże, zmiluj się nad nami! 


MARYLA CZERKAWSKA 


Jeśli 


zjeść smacznie i tanio to tylko 


w „SAVOY'U*! 


Bankiety, zabawy, rauty i przyjęcia | ı Odpowiednia duża sala, dobra 


najwygodniej urządzać w podzie- 


miach „SAVOY'U* II 


wentylacja, miły nastrój — oto 


nasze atuty. 


UWAGA! Dla stałych bywalców „SAVOY'U wszelkie wina, likiery, 


koniaki i wódki zabierane 
Wiśniak wytrawny 


lo domu ustępuje się po cenach rynkowych. 


specjalność firmy „SAVOY“ w butelkach %,, "hs 4 litrowych. 


KRONIKA 


ZAGŁĘBIA 


KALENDARZYK 


[21 | a, 


Dziś Ofiarow. NMP. 
Jautro Cecylii, Filemona 
Wschód słońca 7 m 5. 
Sobota Zachód 13 m. 54. 


Kina w Sosnowcu grają dziś 
ZAGŁĘBIE: „Pod dwiema flagami". 


PALACE: „Dwa dni w raju“, 
—0— 

X DODATKOWY BUDŻET KASY 
BRATNIEJ. W Sosnowcu odbyło się 
posiedzenie członków Kasy  Bratniej 
Zagłębia Dąbrowskiego, na którym 
uchwalono dodatkowy budżet w sumie 
4 tys. zł. Na zebraniu tym omawiano 
również sprawy wypłaty rent. 

X ZARZĄD ZW. B. OCHOTN. ARMII 
POLSKIEJ Oddział w Sosnowcu wzy- 
wa członków na zebranie miesięczne, 
które odbędzie się dnia 22 bm. o godz. 
16 w Domu społecznym w Sosnowcu 
przy ul. Żytniej 10. Ze względu na wa- 
żność spraw przybycie obowiązkowe. 

X CIEKAWE REFERATY 0 SPóŁ- 
DZIELCZOŚCI. Zespoły robotnicze w 
Sosnncu urządzają w niedzielę dnia 
22 bm. tj. jutro o godz. 10 rano zgro- 
madzenie w kinie „Palace* na którym 
wygłoszą referaty pp.: dr. Z. Madeyski 
— „Spółdzielezość, jako jeden z funda- 
mentów Gospodarki Narodowej”, red. 


dan Wolski: — „Spółdzielczość Pracy”; 
inż. L. Berbecki: — „Spółdzielczość 


Spożywców". Wstęp bezpłatny za oka- 
zaniem karty wstępu. 

X SOSNOWIEC KU CZCI ŚW. CECY- 
LIŁ Przypominamy, iż w niedzielę 22 
bm. o podz. 11.80 w auli państw. gimn. 
im. St. Staszica w Sosnowcu odbędzie 
się poranek muzyczny urządzany przez 
Koło opleki szkoły muzycznej ku uez- 
czeniu święta patronki muzyki. Nie 
wątpimy, że miłośnicy muzyki przybę- 
dą licznie na koncert, by zamanifesto- 
wać swe uczucie do sztuki tak poważ- 
nej, jaką jest muzyka. Bilety w cenie 
od 30 gr. do 1 zł „nabyć będzie można 
w kasie przed rozpoczęciem koncertu 


Teatr Miejski w Sosnowcu 


Dziś dnia 21 bm. o godz. 20.30 premiera 
ostatniej nowości scen earopejskica niezw: 
kle interesującej komedi! W. Wernera p. t 
„LUDZIE NA KRZE”, w której autor w 
wy sposób daje przekrój współczesnega ycia 
na tle stosunku współczesnej młodzieży do 
rodziców, 

W roli głównej wystąpi znakomity artysta 
p. J. Bonecki, który przygotawał sztukę re- 
żysersko, obok niego w kapitalnych rolach 
wystąpią pp. Arciszewska, Anusiskówni, Ja- 
snorzewska, Marwicz, Szczęsna, Erwan, Go- 
łaszewaki, Kostrzyński, Krotke i in. 

Premiera ze względu na to, iż „Ludzie sa 
krze" zostaną wystawione przed Warszawą, 
wzbudziła w Sosnowcu duże zainteresowanie. 
Bilety do nabycia w firmie W. Czechowski. 

W niedzielę dnia 22 bm. o godz. 11.30 spe- 
cjalne przedstawienie dla młodzieży szkolnej 

Fredry pt. „DAMY I HUZARY". 
do 76 zamawiać można w 


skonała komedia M. Hema- 


MMA powtórzenie premicry p. t. 
ERZE“. 

—0o— 

X PODWYŻKA PŁAC. Dyrekcja fa- 
bryki Albińskiego w Będzinie podwyż- 
szyła płace robotnicze od 5<iu do 15 
proc. 


X „TRAGEDIA MŁODZIEŻY POL- 
SKIEJ“. Zarząd Koła młodzieży praco- 
wniczej przy oddziale Polskiego Związ- 
ku zawodowego pracowników przemy- 
słowych i handlowych R.P. w Sosnow- 
cu podaje do wiadomości członków Koła 
że w niedzielę, dnia 22 bm. o godz. 16.30 
w sali reprezentacyjnej Związku przy 
ul. Sienkiewicza 17-a p. Giłde Włodzi- 
mierz wygłosi referat pod tytułem: Tra 
gedia młodzieży polskiej“. Po referacie 
dyskusja. Z uwagi na interesujący te- 
mat uprasza się członków i wprowadzo- 
nych sympatyków Koła o liczne przy- 
bycie. Wstęp wolny. 

X KURS RORóT RĘCZNYCH W DĄ- 
BROWIE. Związek pracy obywatelskiej 
kobiet w Będzinie z dniem 1 grudnia 
otwiera kurs robót ręcznych, obejmu- 
jący roboty: szydełkową, na drutach, 
haft biały i kolorowy. Zapisy przyj- 
muje kierowniczka przedszkola (Bloki 
1 Mają 2) w godz. od 9 do 14 codzien- 
nie. Dla najbiedniejszych nigi, 


O godz. 2 
„LUDZIE NA 


Nr. 319 


WIĘCEJ ŚWIATŁA — 
BEZ WZROSTU KOSZTÓW 


Całe zasiępy uczonych pracowały od wielu 
lat w laboratoriach fabryk żarówek nad za- 
gadnieniem, w jaki sposób zwiększyć wydaj- 


ność światła żarówek. Zadanie to uwieńczo- 
ne zostalo niezmiernie doniosłym udoskonale- 
niem, udało się  spiralizowand 


włókno palnika ponownie skręcić w kształt 
śrubowy, przez to wielkość palnika żarówki 
znacznie zmniejszono, powodując silniejsze 
skupienie Światła i bardziej intensywne jego 
promianiowanie. 

Udoskonalenie takie zastosowano w Ludo. 
wie Osramówek D, wskutek tego żarówki ta 
palą się znacznie jaśniej, a nie pobierzją 
więcej prydu niż typy produkowane dawnie. 

Osramówki D fabryka cechuje stemplem 
gwarancyjnym, wskarującym ile dwiatła w 
Dim żarówka wydziela i ila spożywa prądu, 
wskutak czego każdy ma możność bezpaśred 
niego stwierdzania i przekonania zię w jakim 
gatunku towar nabywa, 

Pomimo znacznie większych kosztów pro- 


dukcji cena Osramówek D została niezmie- 
niong. 6643 
f 

i Wkrótce 6814 


| „Toni z Wiednia“ 


oraz słynny chór chłopców 
„Wiener Sangerknahen" 


Nowe legitymacje 
DLA UCZNIÓW. 


Min. WR. i OP. wprowadziło nowy 
typ legitymacji dla uczniów — zgodnie 
z życzeniem Min. komunikacji. Nowe 
legitymacje mają przeciwdziałać ew. 
nadużyciom przy korzystaniu z ulg ko- 
lejowych. 

W tym celu wprowadzono w nich 
rubryki, określające wiek ucznia i miej 
sce zamieszkania W razie zmiany miej 
sca zamieszkania uczeń otrzyma nową 
legitymację. 

Ulgi przysługują uczniom i studen- 
tom tylko poniżej lat 30. 


— o 


Na pomoc zimową 
DLA BEZROBOTNYCH 

Dnia 22 bm. tj. w niedzielę odbędzie 
się w Czeladzi zbiórka uliczna na po- 
moc zimową dla bezrobotnych. 

W ciągu tygodnia tj. od dnia 22 bm. 
do 1 grudnia odbywać się będzie zbiór 
ka odzieży i obuwia po domach; rów- 
nież przyjmowane będa ofiary w Riu- 
rze Funduszu Pracy przy ul. Bytom- 
skiej 30. 


Organ myśliwych polskich „Łowiec” 
zaapelował do członków Związku my- 
śliwych, aby pospieszyli z pomocą zi- 
mową hazrobotnym. 

W związku z tvm apelem dyr. Jerzy 
Firstenberg z Będzina, po polowaniu 
na własnym terenie w Siewierzu, zło- 
Żył do dyspozycji Komitetu miejskiego 
w Będzinie 40 sztuk zajęcy. 

—o02— 

ZABAWA TANECZNA NA ŚRO- 
DULI. Rodzina rezerwistów koło Sosnu 
wiec-Środula urządza w dniu 21 bm. 
zabawę taneczną w lokalu własnym 
przy ul, Perla 39. Wstęp dla członków 
Związku i Rodziny rezerwistów 50 gr. 
dla sympatyków 75 gr. Początek o go- 
dzinie 19. 


ZWIĄZEK POWSTAŃCÓW ŚLAS- 

ICH GRUPA SOSNOWIEC urządza 
w sobotę dnia 28 bm. w salach Polskie- 
go Zwiazku zawod. pracowników prze- 
mysłowych i handlowych R.P. w Sos- 
nowcu, ul Sienkiewicza 17-a „Dancing“ 
brydż“. Sympatycy, oraz członkowie 
prcszeni są o zgłaszanie się do sekre- 
tariatu Związku Powst. ŚJ. po zaprosze 
nia — dnia 22 bm. tj. w niedzielę od 
godz. 9—12 i od dnia 23—26 bm, tj. 
od poniedziaiku do czwartku wlacznie ġ 
od godz. 19—21. Sekretariat mieści się 
w Domu społecznym w Sosnowcu, przy 
ul. Żytniej 10, pokój 26. Czysty dochód 
przeznacza się na bezrobotnych człon- 
ków. 
X OFICEROWIE I PODCHORĄŻO- 
WIE REZERWY. Jutro (w niedzielę) 
o godz. 10.30 w Domu społecznym w 
Sosnowcu przy ul. Żytniej, odbędzie się 
miesięczne zebranie członków Koła ZOR 
na którym kpt. Ostrowski z 23 pal. wy- 
głosi odczyt na temat „Opóźnienie dzia 
łań wojennych“. Zarząd Kola wzywa 
swych członków do jak najliczniejsze- 
go wzięcia udziału w powyższym ze- 
braniu. 


! 
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„KURIER ZACHODNI" 


sobote 21 listopada 1956 rotu. 


pewność ı zaufanie... 


wyborowe ARNE „KRAKOWIANKA* 


i dla skarbu 


— zdrowia 
jest 


„Kolonie--źródłem dobrobytu szerokich mas” 


Pod tym hasłem pisze się całe społeczeństwo polskie 


Na zebraniu, zorganizowanym przeż 
Z. S. huty Staszic w Sosnowcu uetżlo- 
na następującej 'reści rezolucję: 

coj na zebraniu w dniu 19 bm. 
w sali Związku strzeleckiego Sosno- 
wiec FV kolonia huty „Staszie*, pa 
mysłuchaniu referatu p. Stawieława 
Eskiego, prezesa Ligi morskiej i kola 
niałnej, oddział Sosnowiec Slowa 
Ph „Kolonie — źródłem dobrobytu 
szerokich mas", golidaryzując się z 
wieloletnią pionierską pracą Ligi mor 
skiej i kolonialnej, tkóra pod prze- 
wodnictwem _ nieodżałowanej pamięci 
gen. dyw. Gustawa Orlicz-Dreszera 
pierwsza rzuciła hasło konieczności 
polskiej ekspansji zamorskiej i z ostat- 
ninki wystąpieniami przedstawicieli 
Rządu polskiego na terenie Ligi Na- 
rodów w sprawe pogrzeb Polski w tej 
dziedzinie, stwierdzają: 

1) że w obecnym położeniu Polski, 
baczne zwrócenie uwagi na zagadnie- 
nia kolonialne — staje się dla Narodu 
naszego jednym z najważniejszych za- 
gadnień państwowych, ponieważ: a) 
Polska musi mieć zapewnione surowce 
dla RES uprzemysłowien:a 
kraju; b) Polska musi mieć rynki 
zbytu, aby w przemyśle swym zatrud- 
nić rzesze bezrobotnych AO RE 
rozwój miast; ©) Polaka musi mieć 
Tey do zamorskich wolnych REESE 

aby uzdrowić swoje stosunki epo- 
lece w miastach i na wai; d) Polska 
powinna mieć kolonie, bo one tylko 
dają możność nieskrępowanego za- 
spokojenia potrzeb gospodarczych i 
ludnościowych Państwa Polskiego; 

2) że w oświadczeniu przedstawicieli 
Rządu polskiego na forum międzęna- 
rodowym w Genewie apołeczeństwo 
polskie widzi pierweze wystąpienie na 
drodze akcji, dażącej do zadośćuczy- 
nienia potrzebom Polski w dziedzinie 


ekspansji ludnościowej i gospodar- 
czej. 
I 
s 
„Święto pracy“ 

W ZAGŁĘBIU DĄBROWSKIM 

„Świętem pracy" postanowili praco- 
wnicy i pracodawcy przemysłu węglo- 
wego nazwać dzień dzisiejszy, w któ- 
rym cały zarobek RRS jest 
na pomoc bezrobotnym, a 
pracują za darmo. Kopalnie zostaną 
odpowiednio udekorowane, A przystą- 
pienie do pracy będzie miało cechy spe- 
cjalnej uroczystości. 

Specjalnego rodzaju uroczystość od- 
będzie się na kopalni „Saturn“ spodzie- 
wany jest bowiem przyjazd ministra 
opieki społecznej p. Kościałkowskiego. 

= D > 
X UJĘCIE WŁAMYWACZA. Onegdaj 
na jednej z melin w Dąbrowie u nieja- 
kiego Krzemięźnege został ujęty znany 
włamywacz Adolf Bekier, który przez 
dłuższy okres czasu ukrywał się przed 
pościgiem policji. Bekier zoatał prze- 
kazany do dyspozycji wladz sądowych, 
które poleciły osadzić go w więzieniu. 
Przeciwko Krzemięźneimu, który ukry- 


wał opryszka policja sporządziła danie- 
sianie do władz sądowych. 


| OREW 
LAMPY RADIOWE--GŁOSNIKI 
ZYRANDOLE 
PODUSZKI ELEKTRYCZNE 


„ULEETNE - LZATRÓW 


Ssisówikć; Targowa 15-a. 
Tel. 615-39. 
IEF radiowe oe, | 
na telefoniczne wezwanie. 


robotnicy | od 


Zebrani w liczbie 52 osoby oświad- 
czają, że Rząd Rzeczypospolitej w 
dalszej awej akcji na rzecz potrzeb 
ESKA Polski znajdzie trwałe 
oparcie w sołidarnej postawie całego 


spoleczeństwa. które przez powszech 
ny udział w Lidze morskiej i kolonial 
nej da czynny wyraz awego zdecydo 
wanego ustosuukowania się da kwestii 
kolonialnej. 


Program „dni kolonialnych“ LMK 


Dzisiaj rozpoczynają się „Dni ko- 
łonialne". organizowane przez Ligę 
moreką i kolonialną, Program przewi- 
duje urządzenie szeregu zebrań i od- 
czytów w dniach 21,22 i 25 bm., ré- 
rych celem będzie poiniormowanie 
najszerezych warstw społeczeństwa 0 
potrzebie kolonii, Polaka potrzebuje 
odpowiednich tec <>» zamorskich, aby 
zdobywać surowce dla przemysłu, kió- 
ry tylko wtedy zatrudni rzesze bezro- 
botnych, aby pod własną banderą da- 
starczać polski towar na własne za- 
morskie rynki zbylu, aby mieć ujśc e 
dla nadmiaru przyrostu ludności i aby 
uzdrowić siosunki sprieczne. 

W okrese dn: tołouialnych Liga 
morską prze Towadzi akcję mają. 
Ta celu poły::ur £ dla tej sprawy co 


Odezwa do społeczeństwa 
Zagłębia Dębrowskiego 


Po paru latach nieczynnych wzno 
wione działalność Towarzystwa opie- 
ti nad zwierzętami, które ma na celu 
ochronę zwierząt, ich obronę przed 
zlym i srogim obchodzeniem się, Oraz 
woływanie na polepszenie ich doli w 
4:vlności. 

'Powarzystwo ma za zadanie: a) roz- 
powszechnianie slowem, pismem i czy- 
nem idei współczucia i przyjaźni dła 
zwierząt, b) organizowanie i prown- 
dzenie schroniak, poideł, punktów o- 
patrunkowych i lecznic dla zwierząt. 
c) występowanie do władz z inicjaty- 
[wa poni raw, rozporządzeń, za- 
| ezadi, lochodzeń związanych 2 
realizacją KLOR SVANA, d) ułatwia- 
nie w SEL zdrowej paszy. e) zachę 
canie społeczeństwa da dobrego ob 
chodzenia się i opieki nad zwierzę:u* 
mi przez wyznaczanie nagród nienięż- 
nych i przyznawanie odznaczeń i po- 
shwał. 

'Towsrzystwo spełni swe zadanie, je- 
żeli epołeczeństwa pośpieszy z pomocą 
przez zapisywanie się na członków i 


rajmniej ui:>na nowych członków 

„Kolonie dla Polskif* — hasło rzu- 
cone przez Ligę morską i kołon:al: 
musi być podjęie Ea cale iaae i. 
stwo. Tylka wó wówczas bowiem w cpat 
<iu o świadomą wolę wszystkich oby- 
waieli możra będzie zdobyć koloaie 
idobywając zaruzem lepeze warunk 
by!u dla szerokich mas, a państwu za” 
pewniając siłę gospodarczą i znaczenie 
w świecie. 


=a ZO — ERZE M PRACA 
Nie żałuj czasu na zwiedzenie 
WYSTAWY „SPOŁEM“. Zapoznasz 
się z dorobkiem spółdzielczońci spo- 
żywców w Polsce. Saznowlec, uł. 
Jee 10, Dam Społeczny 6677 
Otwarta od 10-ej do 20-ej. 


] składanie ofiar. 
Zapisujcie się na <złonców į skła- 
dajcie phase 
ozpowszechniajcie idee przyjaźm 
dla zwierząt, ch zwierząt, które od 
zamierzchłych czasów stoją wiernie. 
przy boku człowieka, oddając mu ol- 
brzymie korzyści i ułatwiają jego pra” 
w postępie ku cywilizacji! 
ARE zwierząt jest każdemu 
znana, natomiast hezmiar krzywd ma- 
ło komu. 
Ludzie jeżeli biorą — muszą wza- 


mian dać chociażby odrobinę wspó|- 
czucia i sprawiedliwości. Otoczenie 
opieką bezbronny świał zwierzęcy. 


który sam sobie nieść pomocv w swy.h 
cierpieniach nie może, jest konieczno- 
ścią ze względów ludzkości i pastępr 
cywilizacji. Warunki przyjęcia: wpi- 
Bowe zł. 1, szładka członkowska 50 gr. 
Zgłoszenia przyjmuje kancelaria 1o- 
warzystwa w Sosaowcu przy m A 
Maja 20 obok kościółka, w sodz. 9- 16. 
d Towarzystwa Opieki 

nad zwierzętami w Sosnowc' 


Dobrowolne kontynuowanie 


ubezpieczenia pracowników umysł. — 


Jak wyjaśnia Zauład ubzzpieczeń 
społecznych. prawo dobrowolnego 
kontynuowania ubezpieczenia pracow 
ników umysłowych jest uzależnione 
ustania obowiazkowego ubezpie- 
czenia z jakichkotwiek przyczyn, z 
wyjątkiem niezdolności do wykon; - 
wania zawodu, oraz od osiągnięcia w 
chwili ustania „obowiązku ubezsiecze 
nia conajmniej 4 miesięcy składko- 
wych. Prawo dobrowolne o kontynuo 
wania ubezpieczenia przys uguje rów- 
nież w razie zamieszkiwania i pracy 
ubezpieczonego poza granicami kraju. 


Składka za dobrowolne koniynuow: 
nie ubezpieczenia pracowników ubi) 
:łowych wynosi dla osób, kre v 
chwili ustania obowiązku ubezpieczc- 
«ia posiadają conajmniej 60 miesięcy 
AKENE o 25% więcej niż akład- 
ka na pokrycie Świadczeń emerytal- 
nych z' tytułu ubezpieczenia obowiąz- 
sawego. 

Składka obliczana jest od płacy pod 


stawowej. którą stanowi przeciętna 
płac stawowych w obowiązkowym 
ubezpieczeniu za okres ostatniero 
roku. 


Opieka nad dziećmi i młodzieżą 


Utworzenie komitetu w Będzinie 


Onegdaj odbyło się w Będzinie or- 
ganizacyjne posiedzenie miejskiego 
Komitetu opieki nad dziećmi i mło- 
dzieżą. 

Zehraniu przewodniczył p. wicepre- 


zydemt Teofil Goc, sekrciarzował zaś 
p. Cieślikowski. 

Po ożywionej dyskusji wybrano 
wydział wykopawczy oraz komisie 
rewizyiną. 


kd 
W skład wydziału wykonawczego 
weezłi pp.: prez. Izydorczykowa — 
Eray micząca oraz członkowie: dyr. 


Replińska, kierowniczka szkolę Beoj- 
dowa, mgrowa Mazaraki, Nowarowa, 
dr. Kosibowicz, kierownik Ubezpie- 
czemu społecznej — Poleski į Wirow- 
aki, jako retarz. 

Komisję rewizyjną stanowią pp.? 
or. Zachara przewodniczący, Cha 
ewioki i Wieczorek; zastępcy pp: 


Nowicka i Kappa 
Komite! prowadzić będzie akcję do- 


żywiania w szkołach, opiekę lekarską 
oraz zajmować się bedzie urządza- 
niem *tolonij i półkolonij letnich. 


| ERA GE) (22M D eT | 
W sobotę da. A listopada b.r. | 


dzie 


reklamowe gotowanie 
doskonałych budyni i galaretek 


w sklepie spożywczym 


A, Kucharskiej 
Sosnowiec, 
ul. Warszawska Nr. 1 
ZSEE aa re m TA COTE 


PIELĘGNOWANIE URODY 
Miło nam podzielić się z S1. Czytelniczkamm 
wiadomością, że delegatka naukowa Univer- 
site de Beaute „Cedłb' w Paryżu, p. Halina 
Śladowska zatrzyma mię w Katowicach dma 
23 i 24 bm. (poniedziałek i wtorek) w Hota- 
lu „Monopol“, w Sosnowcu dnia 26 i 26 bin. 
(środa i czwartak) w Hotalu Centralnym, w 
Będzinie dnia 27 bm. (piątek) w Hotelu Ba: 
stol, w Dąbrowie Górniczej dnia 28 hm. (4a- 
bota) u p. H, Przybyłowej, 3 Maja 4 m. iD, 
gdzie udziciać będzie bezpłatnych porad ko- 
ametycznych. Bezpłatne zaproszenia wydają 
chetnie wszystkie większe perfumerie i waj 
gerie. Cieszcie, piękne Panie! 
—d— 


Otwarcie mostu 
NA BRYNICY. 

Budowa mostu na Bryniey, lączące 
go Sosnowiec ze Śląskiem została osta- 
tecznie ukończona. 

Wczoraj został otwarty ruch kołowy 
na moście. 

Unieruehomienie mostu przez dłuż- 
szy czas odbiło się ujemnie na stosun- 
kach gospodarczych miasta. 

— old 


Pozbawienie mandatów 

RADNYCH I CZŁONKÓW  ZARZĄ- 
DóW ZWIĄZKÓW SAMORZ. 

Wobec szeregu wątpliwości co do sto 
sowania postanowień ustawy samorzą- 
dowej w zakresie pozbawienia mandatu 
radnych i członków zarządu związków 
samorządowych, Ministerstwo spraw 
wewnętrzych wyjaśniło m. in. co nastę 
puje: Prawo wybieralności do ustrojo- 
wych organów samorządowych wyłą- 
czone jest z chwila wszczęcia śledztwśń 
lub doręczenia aktu oskarżenia w spra- 
wach publicznych i obywatelskich praw 
honorowych; wyłączenie prawa wybie- 
ralności trwa w tych wypadkach przez 
cały czns postępowania karnego, aż do 
CZASU wydania prawomocnego wyroku 
badź umorzenia postępowania. 

Jeżeli podobne okoliczności, wyłączar 
jące prawo wybieralności, zdarzą się 
w okresje piastowania mandatu, czło- 
nek organu ustrojowego związku samo- 
rządowego nie traci wprawdzie manda= 
u, natomiast zawieszony zostaje w ja- 
go sprawowaniu. 

Jeżeli okoliczności takie zajdą przed 
dokonaniem wyboru. lecz z | «wodu np. 
ich nieujawnienia wybór zostanie do” 
konany, członek organu  usirojowego 
związku samorządowego ** mandat 
tylko wówczas, gdy nie zabad! jeszcza 
wyrok prawomocny, przywy jący pra 
wo wybieralności. 


TĘ . A 

Zlot Akcji Katolickiej 

W GRODŹCU 

W niedzielę, dnia 29 im, odbędzie 
aię w Grodźeu uroczystość poświęce- 
nia Donu katolickiego połączona za 
złoteni Akcji katolickiej z parafij: Gra 
dziec, Bobrowniki, Czeladź,  Lagiszaą 
Sączów, Siemonia, Targoszyce, Wojko- 
wice Kościelne i żychcice. 

Na zjazd obowiązane są przybyć wk 
komplecie zarządy P.A.K. kierowniet= 
wa i odziały Stowarzyszeń. 

Program uroczystości przewiduje: 
zebranie w sali Domu kat. o godz. 9 na- 
bożeństwo w kościele par., przemarsz 
oddziałów da Domu i akt voświocanią. 


Z estrady „harcerskiej“ 
WIECZORNICA W GIMN. STASZICA 


Goście, zgromadzeni na wieczornicy 
urządzonej przez zarząd Koła harcerzy 
z czasów walk o Niepodległość w Sos- 
nowcn w sali gimnazjum im. St. Staszi- 
ta mieli miłą niespodziankę w postaci 
występów dwojga śpiewaków ze szko- 
ly muzycznej im. St. Moniuszki, prowa 
dzonej przez p. E. Horbaczewaką. 

P. por. Halina Romeyko-Chmielow- 
ska (od paru miesięcy przebywająca 
w Sosnowcu) wykazała doskonałą tech 
nikę śpiewacką, szczególniej w gór- 
nych rejestrach i dużą kulturę artysty 
czną a stąd umiejętność odczucia treści 
muzycznej odśpiewanych utworów, — 
szczególnie dodatnie wrażenie wywoła- 
ła dana na „bis* aria z opery „Sprze- 
dana narzeczona" Smetony. 

W p. Pawle Woźniczko poznaliśmy 
barytona o dużym materiale głosowym 
którym umiejętnie umie operować, har 
monijnie łączy się w nim głęboki ton 
z miękta, niemal liryczna barwą. 

Subtelny akompaniament zasłużonej 
na polu krzewienia poczucia artystycz- 
nego kierowniczki szkoły im. St. Mo- 
niuszki doskonale uzupełniał nader sym 
patyczny występ, który wywołał szcze 
re brawa mimo tego, że warunki w ja 
kich produkcje się odbywały — nie 
hyły sprzyjające: sala nie koncertowa 
a taneczna, późna pora itd. 

Życzyćby tyłko należało Śpiewaczce 
p takich warunkach głosowych i sceni- 
cznych jak najczęstszego ukazywania 
się na estradzie; p. Woźniczko również 
Ż dalej od rodzinne- 
ić, że jest „chłopa- 
kiem z Zagłębia“; szkole zaś najlep- 
"szych wyników w pracy! 

Ktoś z sali. 

Zarząd Koła harcerzy z czasów walk 
o Niepodległość w Sosnowcu w imieniu 
gości i swoim składa serdeczne podzię- 
kowanie artystom za łaskawe uświet- 
nienie wieczornicy. 


” Dodatek mieszkaniowy 
DLA NAUCZYCIELI 


W związku z zapytaniem jednego z 
wojewodów, Ministerstwo spraw wew- 
nętrznych wyjaśniło, że nauczyciel pu- 
blicznej szkoły powszechnej, pozostaja- 
cy na bezpłatnym urlopie i w stanie po- 
zasłużbowymi, nie ma prawa do dodit- 
ku mieszkaniowego z funduszów gminy 

W tego rodzaju wypadkach nauczy- 
ciel nie ma prawa do żadnych świad- 
czer (uposażenia ulgi kolejowe, pań- 
stwowa pomoc lekarska), ponieważ : ʻe 
pelni obowiązków nauczycielskich. 


WE 
Ubój rytualny 
W SOSNOWCU 


Na ostatnim posiedzeniu zarządu 
miejskiego w Sosnowcu omawiano spra 
wę wprowadzenia w życie ustawy o u- 
boju rytualnym. 
| Uchwalono kontyngent uboju rytu- 
alnego dla Sosnowca na rok 1937 w 
wysokości 7000 sztuk bydła; nierytnal- 
mie zaś bitych będzie około 5000 sztuk 
bydła i 15 tys. sztuk nierogacizny. 

—o0o 
: . . 
Wyjaśnienie 

W związki z artykułem z dnia 20 
bm. pt. „Siostrzeńcy pobili wuja” — 
proszę o laskawe umieszczenie nastę- 
pującego wyjaśnienia: 
. Dnia 17 bm. między 
Julią Zgajewską, a bratem jej Anto 
nim Schlesingiarem wynikł spór na 
podwórku o taczkę. Przebieg tego spo- 
ru był dla mnie nicznany, ponieważ 
znajdowałem się w sklepie, dopiero na 
@zyk służącej: „Śchlesingier bije mat- 
kę' wybiegiem i zobaczyłem jak ten 
resztkami połamanej szczotki do peod- 
łogi bił matkę. Kiedy dobiegłem, zosta- 
łem również dwukrotnie uderzony. Od 
uderzeń osłaniałem się jedynie rękami. 
Nagle Schlesingier zawołał do żony: 
„daj mi siekiere". Na widok siekiery 


matką moją 


ZKURIER ZACHODNI" sobota Z! Tistopaźla 1955 rotu. 


w obronie życia matki i własnego, bły- 
skawicznie wyjąłam scyzoryk, który 
miałem w kieszeni, w _ podnieceniu 
pchnałem nim w brzuch Schłesingiera 
Brat Władysław udziału w tym nie 
brał. 

Obecnie po przeprowadzeniu docho- 
dzeń, przebywam na wolności. 

"Tadeusz Zgajewski. 


—000—- 
X POŻAR. Onegdajszej nocy wybuchł 
pożar w mieszkaniu na III piętrze w 
domu przy uł. Kołłątaja 47. Ogień zni- 
szczył część podłogi. Straty wynoszą 
600 zł. Ogień powstał wskutek wadli- 
wej budowy komina i pieca. 


X TABLICE TRUJĄCYCH GRZYBÓW 
W URZĘDACH. Państwowa służba 
zdrowia mając na uwadze, że wśród nie 
szczęśliwych wypadków w Polsce nie- 
zwykle pokaźny odsetek stanowią za- 
trucia grzybami z powodu hraku dosta- 
tecznego uświadomienia ludności, zde- 
cydowała przeprowadzić odpowiednią 


Nr. 319. 


akcję propagandową. Z zalecenia Min. | szkół: „Śpiewajmy piosenki“ — prowadzi prai. 


opieki społ. w siedzibach urzędów gmin 
nych i w urzędach państwowych wywie 
szane będa tablice, ilustrujące najbar- 
dziej rozpowszechnione gatunki grzy- 
bów trujących. 

X ZLIKWIDOWANIE ZATARGU. W 
Inspektoracie pracy w Sosnowcu odby- 
ła się konferencja w sprawie likwidacji 
zatargu w sprawie płac akordowych. 
Dyrekcja zakładu uwzględniła popra- 
wki wysunięte przez przedstawicieli ro- 
botników. W niedzielę delegaci zdadzą 
robotnikom sprawozdanie z wyniku 
konferencji. 

X ZARZĄD KOŁA MŁODZIEŻY PRA 
COWNICZEJ przy oddziale Polskiego 
Związku zawodowego pracowników 
przemysłowych i handl. R.P. w Sosnow 
cu podaje do wiadomości członków Ko- 
ła, że w niedzielę, dnia 22 bm. o godz. 
19 odbędzie się w lokalu Zwiazku five 
o'clock. Wstęp wolny dla członków i 
wprowadzonych gości. 


Całkowite wstrzymanie 
robót publicznych w pow, olkuskim 


W ostanich dnia.i Wydział po 
towy przeprowadził redukcję 800 ro- 
hotników, zatrudnionych na robołach 
pbliczzych z powodu całkowitega 
wyczerpania się kredytów : rzyzna- 
nych przez Fundusz Pracy. 

Część zredukowanych w liczbie 400 
przepracowała w ciągu sezonu 104 
dni w 26 tygodniach, okres przewi- 
dsiany ustawowo jakn konieczny wa- 
renek uzyskania zasiłków z Funduszu 
bezroboc 

Pojawiają się jednak ostatnio w pra 
sie zapowiedzi, iż ci tylko pracownicy 


jęciem oa roboty publiczne. prowadzo* 
ne z dotacji Funduszu Pracy, zatrud- 
nieni byli przez 10 tygodni w zakła- 
dzie podlegającym obowiązkowi ubez- 
pieczenia robotników. 

Pogłoski te wywołują wóród zredu- 
owanych przez Wydział powiatowy 
żywe zanit|-okojenie. Spodziewać się 
jednak należy, iż tego rodzaju waru- 
nek, z góry przekreślzjacy nadzieje 
400 bezrobotnych z pow. Olkuskiega 
na otrzymywanie 2: ów, nie zosta 
aie wprowadzony w bież. roku w ży- 
ie przez Ministeretwo opieki społecz- 


virzymują zasiłek, którzy przed przy-' nej. 


ZYCIE 
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GOSPODARCZE 


O wzmożenie wymiany gospodarczej 
pomiędzy Polską i Francją 


W wywiadzie udzie'snym przzdstawictelowi 
„lskry* prezes komitetu waspółpzacy gospo- 
darczej francusko - polskiej, dr. Paweł Min- 
kowski w następujący epczób scharukteryzo- 
wał obecny stan wymian handlowych międay 
Polską a Francją; stan który komitet stawia 
sosie za zadam: <m'enić: 

— Wymiana to 
jest podwójnie nienarmalna. 
ta polaga na nikłości obrotów i deficytowości 
ty:hże na naszą niekorzyść. Taki -lan jest 
na dłuższy metę nie do pomyślenia i poza 
staje w jawkrawej sprzeczności z riły:: wza- 
jewnym nastawieniem obu narodów z wy 
czuciem obu społeczeństw z ich wzajemnym : 
w:polnym posłannictwem. Nie może być „lę- 
boxich nurtów przyjaźni nie wspartych © roz- 
legła więzy gospodarcze. Musimy obroty na- 
sze radykalnie wżmóc, wygospodarowawszy 
dla Polski nadwyżkę niezbądną dla akuratne 
go wywiązania się z jej zobowiązań platni 
czych wobee Francji. To jest, w moim prze- 
konaniu, podstawowe zadanie komiteta, zada- 
nie, roząmiane również przez naszych kole 
gów ffarcuakkch. 

Nie ulepa wszakie żadnej wątpliwości że: 
w rozszerzonym wywozie towarowym z Pal 
ski do Francji tkwi klucz dla wzmożenia im- 
poriu francuskiego do nas, oraz dla niezmą- 
conego trzaferu naszych zobowiązań. Następ- 
nie istnieje realna możność intansywniejnze- 
go zazilania naszego rynku licznymi grupami 
towarów francuskich i jedynie troska nasza o 
solidność pałtniezą nakazuje utrzymanie kon- 
tyngentów importowych  francusii=h na ni- 
skim poziomie, tak długo, jak długo danie 
większego odpływa  towarom  pniskim do 
Francji nie stworzy źródeł pokrycia dla na- 
szych zakupów we Francji, przy zarkowaniu 


zusady koniecznej nadwyżki na rzecz obsługi 
zobowiązań finansowych. 

Zresztą działa tu równolegle interes strony 
fiancuskiej, która sama w tej chwili -g-aiu 
cza swój wywóz do nas, co jednak na daleką 
metę nie jest żadnym celowym i słusznym 
rozwiązaniem. Dałej rynek francuski jest z na 
bu wej zdolny do wchłaniania naszych ło 
warów w większym i to znaczenie większym 
stopniu, aniżeli dotychczas — to twierdzenie 
jest dziś udziałem obu stron i naszym i n3- 
ych przyjaciół francuskich po  sycierjują 
cych pracach, kontaktach i studinca, przepro- 
wadzonych źródłowo, autorytatywnie i wspól- 
nie na gruncie francuskim. 

lstnicją niewątpliwie już dziś w ranisch o- 
bocnych norm prawno-handlowych pewne moż 
liwości pogłębienia naszego wywozn. Francja 
ostatnimi czary, kierowana troską o dodatni 
wynik swych rozatrzygnięć dewaluacyjnych, 
zniosła wiele kontyngentów, obniżyła niektó- 
ro cła i taksy importowe. 

SNSz=— 

OBIEG PIENIĘŻNY WZRÓSŁ O (1 MI- 
LIONÓW ZŁOTYCH. Według danych GUS 
ogólny obieg pieniężny w Polsce wynosił na 
dzień 51 grudnia 1985 r. 1.411.6 mil. złotych, 
ma dzień 31 października 1935 r. — 1.464 mil. 
zł, a ma 31 października 1936 r. — 1.5249 
mil. zł. W stosunku do stanu z końca grud- 
nia ub. r. obieg pieniężny podniósł ale o 113,4 
miliony złotych, a w ciągu roku, tł. na 34 
października rb. w porównaniu z dniem 31 
października 1935 r. o 60.9 milionów zł. O- 
bieg biletów bankawych osiągnął na dzień 31 
października r. b. 1.090.8 milionów złotych 
wobec 1.007.2 mil. zł na 31 grudnia r. ub. i 
1046.8 mil. zł. wobec 404.8 mil. względnie 
4172 mil. zł, z czego obieg bilonu srebrnego 
3486 mil. wobec 320.1 mil. wzgłędnie 328.7 
mi]. zł. i bilonu innego 90.5 mil. wobec S42 
mił. wzę. 88.5 milionów zł. 


PROGRAM RADIOWY 


SWOJSKA 


W sobotę dnia 21 bm, o go 
rczgłośnia lwowaka na wsz 


NUTE* 


10,30 nadaje 
stacje Fol- 


tkie 
skiego Radia lekką audycję muzyczną, po- 
święconą polskiej muzyce ludowej i melodiom 
ludowym w artystycznym opracowaniu. W 
audycji weźmie udział laureatka międzynaro- 
dowego konkursu wiedeńskiego, Wxieria Ję- 


drzejewska, orkiestra maudolinistów „Hej- 


nak 


i zespół tcyellcmów „Wesoła Di"*ka",|3.00 Audveia dla szkól. 


który śpiewać będzie m. in. pieśni St. Nie- 
wiadomskiego. Pieśni te wykonywane po raz 
pierwszy w układzie na zespół revellersów 
przez „Wesołą Piątkę" spotkały się z dużym 
uznaniem przed dwoma laty. 
SOBOTA 20 LISTOPADA 1936 R. 
6,00 Pieśk poranna. 6.05 Muzyka ludowa 
Jsty). 6.38 Gimnastyka. .50 Muzyka (ply- 
30 Walce grane i Spiowane (płyty) 
1Lżu i 


ty). 


Bronisław Rutkowski. 1157 Sygnał czasu, 
hejnał 12.03 Koncert w wykonaniu „Almar 
i Otten" z udziałem 2 fortepianów. 12.4] 
„Nasz program”. 134%) Koncert życzeń (płyty) 
14.15 Muzyka lekka (plyty). 14.30 Teatr Wy- 
obraźni dla dzieci: „Emil i detektywi“ — słu- 
chowisko dla dzieci starszych. 15.00 Wiadomo 
ści gospodarcze. 15.15 Koncert reklamowy. 
15.36 Życie kulturalne Śląska. 15.40 Muzyka 
taneczna (płyty). 16.15 Koncert orkiestry wi- 
leńskiej. 17.00 Koncert solistów. Wykonawcy: 
Flora Czarnecka — fortepian i Marian Tar- 
no — śpiew (baryton). 17,50 
dawnictw*, 18.00 Pogadanka 
Wiadomości sportowe. 18.20 „Swaczyna u Do 
rotki* — audycja dia dzieci, 18.60 Pogadan 
ka aktualna. 19.00 Audycja dla Polaków 
i Kolonie dla Polski“. 19.50 „N 
gl! — lekka audycja muzyczna w opra 
cowanin Jana Leskiego, Wykonawcy: Waleria 


Jędrzejowska, * „Wesoła Piątka",  Orklesv. 
mandolinistów „Hejnał”. 20.30 Nowości lite 
rackie omówi Leon Piwiyski. 20.55 Pogadar 


ka aktualna. 21.00 Koncert w wyk. ork, symf 
P. R. pod dyr. Mieczysława Mierzejewskiey: 
1 udziałem Sławy Orlowskiej — śpiew. 224%) 
Kukułka Wileńska": „W kawiarni pod Ku 
kulką“ — w opracow. Teodora  Bujnickiego 
22.30 Muzyka taneczna (płyty). 


Apel radiowy 
ZWIĄZKU OFICERÓW REZERWY 
Dn. 16 listopada o godz. 18.30 w 252 miej: 
cowościach w Polsce odhył się apal rudiowy 
Związku oficerów rezerwy. Polegał on na tem, 
e we wszystkich kołach, których jeri właśnie 
252 zebrali się zrzeszeni, w liczbie okolo U 
tysięcy, oficerowie rezerwy, aby wysłuchać 
przemówień przedstawicieli władz wpjskov'yck 

i arganizacyjnych 

Koło warszawskie urządziło zebranie w l'r 
„ursie obywatelskiej. Zebranie zagaii jrezco 
Zarządu Okręgu warszawskiego p. K. ©ydz 
towicz, Przewadniczył p. Zawadzki, witepru- 
zes Zarządu Okręgu. Zebranie wykaraja wiel 
ką eprawność i gotowość członków, gdyż nu 
1.200 członków Koła warszawskiego stawiło 
się na apel radiowy 1.054. 

Po krótkich przemówieniach przed 

władz ZOR'u zebrani wysłuchali py 
wygłoszonych przez radio przez wierni 
spraw wojskowych gen. bryg. Janusz» 8 
chowskiego, głównego komendanta Federncji 
PZOO gen. hryg. Mieczysława Dąbk"vskiegn 
i prezesa Zarządu głównego ZOR gen. bryg. 
dr. Romana Góreckiego. 
_ Apel radiowy wywołał żywy oddźwięk w 
BOR dając wszystkim obecnym poczucia sli- 
ślarności organizacyjnej i jednolitości w pracy 
ewnętrznym wyrazem której bylo właśnie 
ulkaset zebrań urządzonych w jednym dniu 
. w jednej godzinie, na których dzięki radiu, 
jedno hasło i jedna nastawienia mogły trafić 
tlo wszystkich ezłonków. 

W ten sposób Związek oficerów rezemry za 
ovczątkował nową formę współpracy z Wol 
skim Radiem, dając możność wykazania spraw 
ności organizacyjnej i nawiązania łączność 
bezpośredniej, z najdalej położonymi jedrost- 
kami organizacyjnymi. 


KRO NIKA ZAWIERCIA 


X Z ŻAŁOBNEJ KARTY. W Zawier- 
ciu zmarł b. więzień polityczny i jeden 
z bojowników socjalistycznych o niepo- 
dległość śp. Wawrzyniec Skorek, ostat- 
nio kontroler TAZ. Pogrzeb śp. Skorku 
odbył się onegdaj przy udziale kilku 
tysięcy osób. 

X PIERWSZY ŚNIEG. Onegdajszej no- 
ty spadł w Zawierciu pierwszy śnieg, 
który nokrsł ziemię bielą. 


i 
| 


moest 


ROZGARNIĘTE DZIECKO 
— Proszę Pana! niech pan potrzyma pea! 
— Dobrze, moje dziecko, ale dlaczego? 
— Ba jego pan nadchodzi, a ja chcialbym, 
zeby on przypuszczał, że to pan go zakrał.. 


DOBRE SERCE 

— Wiesz, Haroldzic, w fortepanie, który 
daliśmy w prezencie Elżbiecie, znajdują się 
robaki. 

— Biedne stworzenia! 

POowóD 

— Mięso jest dzisiaj twarde jak lyko! — 
skarży się małżonek. 

Ah, zapomniałam ci powiedzieć, mój 
drogi, że nasza Marysia, która byla zaręczo- 

RE 


cja dlalną 4 rzeźvikiąw. wexaraj x nim 


Ni 459. 


RONA OLKUSZA 


E RCW 


Napad rabunkowy 
W MIECHOWSKIM 


W dniu 19 bm. o godz. 19, 4 bandyci 
dokonali napadu rabunkowego na dom 
Czerwaka Stanisława z Makowa, gm. 
Szreniawa w pow. Miechowskim. 

Bliższych szczegółów ze względu na 
toczące się śledztwo i pościg policyjny 
za sprawcami podać dziś nie możemy. 


Kino „ORZEŁ* — Pieśń miłości. 


PRZEMYSŁ DLA BEZROBOT- 
NYCH. Papiernia „Klucze“  wpłaciła 
onagdaj 2500 zł. pierwszą ratę z sumy 
12.800 zł. zadeklarowanej na pomoc 
zimową dla bezrobotnych. 


X KRADZIEŻ. We wsi Sucha gm. Jan- 
grot włamali się onegdaj nieznani spra- 
wcy do mieszkania Kota Stanislawa, 
skąd skradli garderobę, pościel i na- 
rzędzia gospodarcze, ogólnej wartości 
117 zł, Podejrzanego o kradzież Jad- 
czyka Władysława z Chelma gm. Jan- 
grot przytrzymano. 

X WYBORY SOŁTYSÓW. W grudniu 
bieżącego roku przeprowadzone zosta- 
ną na terenie całego powiatu Olkuskie- 
go wybory sołtysów gromadzkich na 
znsadzie nowego regulaminu wybor- 
rzego. 

X ZZZ. PRACOWNIKÓW PIEKAR- 
SKICH. ZZZ. pracowników piekarskich 
w Olkuszu zwołał w dniu 18 bm. konfe- 
remcję członków Związku z przedstawi- 
cielatni pracodawców, celem  zlikwido- 
wania istniejących kwestii spornych. 
Tematem obrad była sprawa 8-godzin- 
nego dnia pracy, normy płac w wyso 
kości 5 zł. za dniówkę i konieczność za- 
trudniania tylko wykwalifikowanych 
czeladników pozbawionych zajęcia. Po- 
stulaty te objęte umową zbiorową z r. 
1936 nie zostały jednak onegdaj u- 
względnione przez właścicieli piekarń, 
co wywowało duże rozgoryczenie wśród 
pracowników piekarskich. 

X ZA ZNIESŁAWIENIE. Przed są- 
dem grodzkim w Olkuszu odpowiada! 
w dniu 19 bm. nadleśniczy lasów miej- 
skich Paweł Małek za zniesławienie i 
rzucanie obelżywych otów pod adre 
sem mec. Henryka Bdfhtiga. W wyni- 
ku rozprawy oskarżonego skazano na 
200 zł. grzywny z zamianą w razie nie 
ściągalności na 4 dni aresztu. 


O SPORT 


Sensacje piłkarskie 

PODOKRĘGU CZĘSTOCHOWSKIEGO 

Finał mistrzostw rundy jesiennej w Czę- 
stochowie zakończył się nieoczekiwaną sensa- 
cją, która, rzecz zrozumiała, trzyma w napię- 
ciu cały światek sportowy. Przyczyną tak nie 
zwykłego podniecenia sfer sportowych jest 
unieważnienie przez zarząd podokręgu zawo- 
dów o mistrzostwo klasy A: Skra — Często- 
chówka, które wynunęły Częstochówkę na 
pierwsze miejsce w tabeli. 

Rzecz dziwna, że unieważnienie nastąpiło 
nie na ukutek protestu zwyciężonych, lecz na 
podstawie oceny tajnych delegatów podokrę- 
gu, którzy orzeki, że aędzia, prowadzący te 
zawody, popełnił wiele rażących błedów, 
wpływających bezpośrednia na wynik końco- 
wy. meczu. 

Podobnie przedstawia się sprawa z meczem 
Warta — Turyści, który również zostanie 
prawdopodobnie unieważniony na skutek zbyt 
tendencyjnego prowndzenia zawadów przez 
sędziego na korzyść gospodarzy. W tym wy 
pem Warta mając wygrany mecz 5:4 (2:1), 
ylaby naprawdę pokrzywdzona. 

W obu wyżej wymienionych wypadkach za- 
rząd padakręgu postanowił wytoczyć docha- 
dzenie dyscyplinarne przeciwko sędziom tych 
zawodów oraz domagać się przykładnego u- 
karania winnych. 

W ślad za unieważnieniem zawodów, Czę- 
stochówka postanowiła odwołać się od decy- 
zji podokręgu do zarządu kiel. OZPN. 

MOSZKOWICZ W MAKABI 

CZĘSTOCHOWSKIEJ? 

Wóród bokserów częstochowskich krąży po 
głoska o mającym nastąpić akcesie Moszko 
Wwicza, mistrza Śląska w wadze półciężkiej, du 
miejscowej Makabi, która cierpi na brak pię 
scjarzy w wagach cięższych. Gdyby powyższa 
wiadomońć potwierdziła się, boks częstachow - 
ski zyskalby nadzwyczaj silny punkt. 

RKS. Zagłębie — TGS. Sokół 

W niedzielę dnia 22 bm. o godz. 11 na 
Stadionie miejskim przy ul. Konopnie- 
kiej w Dąbrowie odbędą się interesu- 
lące zawody o nagrodę Miejskiego Ko- 
mitu WF. I PW. mw Dobra” A 


* KURIER ZACYWYVY" sobota Z! Nsiovada 175% tosu 


pomiędzy A kl. drużyną RKGS. Zagłę- 
bie, a reprezentacją TS. Dąbrowa i T. 
G.S. Sokół w Dąbrowie Górn. 

Ceny miejsc: siedzące 75, gr. wej- 
Ściowe 50 gr. dla młodzieży szkół śred- 
nich 80 gr., powszechnych 10 gr. Bez- 
robotni za okazaniem legitymacji 10 
gr. Dochód z zawodów przeznacza się 
na FON. 


KS. „Brynica I* (Czeladź) — TS. 
„Sosnowiec“. 

W nadchodzącą niedzielę tj. jutro 
o godz. 14 na stadionie „Sosnowca“ — 
przy ul. Rudnej na Pogoni odbędą się 
powyższe rewanżowe zawody koleżeń- 
skie w piłkę nożną. Wiosną niespodzie- 
wanie wygrał „Sosnowiec“ 2:0, obecnie 
„Brynica* przyjeżdża w najlepszym 
składzie z chęcią rewanżu, natomiast 
druga strona będzie starała się zado- 
kumentować nie przypadkowość a na- 
prawdę dobrą drużynę. — O godz. 12 
przedmnecz. 


Sokole zawody gimnastyczne 
w Czeladzi 
W ub. niedzielę odbyjy się zawody 
gimnastyczne II okręgu do których sta 
nęło 3 sokolic i 28 sokołów, z gniazd 

Dąbrowa, Czeladź, Sosnowiec, Milowice 
i Sielec. Według orzeczenia komisji sę- 
dziowskiej najlepszym zespołem oka- 
zało się gniazdo Dąbrowa zdobywając: 
sokoli I, II, III, IV, V. przez Bałdysa 
Tad., Kochanowskiego Fr., Kowalskiego 
Bałdysa E. i Szymczyka. Sokolice sto- 
pień średni I Mucówna, II Pitulanka, 
Ill Moraszkówna; stop. niżazy: I Gąd- 
kówna, II Ociepkówna, II Kozińska 
wszystkie z Dąbrowy Górniczej. 

Sędziowali: nacz. okręgu M. Pawel- 
maki; naczelniczki: Czernikowa, Flaczy- 
kówna, Hinkówna, nacz. Cieślik, Paciej 

i Zatoni. 

W sobotę dina 28 bm. w Czeladzi od- 
będzie się wieczornica Kościuszkowska 
na której rozdane będa nagrody za ca- 
łoroczne zawody. 


Katastrofa kolejowa w Chabówce 
Pięć osób zabitych kilka ciężko rannych 


Ounegduj w godzinach nad wieczor- |nieustalonych narazie przyczyn jeden 
mych wydarzyła się na stacji e- |z wagonów i przewrócił się. 
bówka, na licii Kraków — Zatopace| Pomimo natychmiastowego zatrzy” 
niezwykła kaiastrofa kolejowa, kiórej |mania pociągu wagoe uległ %omplei- 
oliarą pad'» pięć osób zabitych oraz |nemu zniszczeniu. Zorganizowana zo 
kilka ciężko i lżej rannych. atala akcja ratunkowa przy pomocy 
Przebieg katastrofy był następujacy: | miejscowej obsługi kolejowej, a na- 
Pociąg zdążujący z Krakowa do Zako- |atępnie przybyłego pociąg ratuoko- 
nego wyruszył ze stacji Chabówka. |wego z Nowego Sącza. 
Na jednej ze zwrotnic wykoleił się z 


Najstarsze sprawozdanie sportowe 


Osiu!nie poszukiwacio, czynione w|je w drugim roku swego panowania 
okolicy sliozsa przez wyprawę słyn: | (1447 przed Chrystusem) na upamięt- 
nego egipiologa, prof, Selima Hassana } nienie podróży do grobowców swych 
ujawniły bardzo ciekawy rys z dzie- przedników, faraonów  Cheopu i 
jów faraonów ararożytnego Egiptu. efenu. 

Widocznie spor: był i w owe czasy 
kultywowany i nawet faraonowie 
-zczycili się swymi wyczynami w tej 
dziedzinie. 

M. in. znaleziono tu duży wapień, 
na którym było wyryte szczegółowe 
sprawozdanie o sportowych wyczynach 
faraona Amenchotepa IÍ, który opisał 


Na kamieniu tym opowiedziane jest 
jak Amenchotep wiosłował bez przer- 
wy ma przestrzeni 3 mil, wiedy, gdy 
jego wioślarze padali ze znużenia już 
po jednej mili, iak wspaniałe dojeż- 
dżał koni į w pędzie  wozn bojowego 
strzelał z luku do miedzianych tarcz. 
przebijając je na wyłot. 


Jakie wydatki są związane 
z urzędem prezydenta Stanów Zjednoczonych 


Ppezydent Roosevelt stał się po | 
swym ostatnim zwycięstwie wyborczym: 
przedmiotem powszechnego zaintere- 
sowania, Niedawno jakiś dziennikarz 
zbadał dokładnie jego tryb życia, zwy- 
czaje i słabostki, Obecnie amerykań- 
ski korespondent angielskiego dzien- 

nika „Suoday Exprese‘ zadał sobit 

trud wyliczenia wszystkich poborów i 
uposażeń, przysługujących prezydento- 
wi Stanów. | 

Stała pensja każdorazowego prezy- 
denta wynosi w Ameryce 360.000 zi., 
czyli jest przeszło dwa razy większa 
od wszystkich poborów premiera An- 
glii. Poza tym prezydent U.S.A. ma 
darmowe mieszkanie w Białym Domu 
i otrzymuje sumy przeznaczone na 
sonserwację pałacu, oraz jego ewen- 
tualna przebudowę. Roosevelt korzy- 
stał obficie z tego uprawnienia. W ze- 
slym rozu bowiem na remont wypła- 
cono ze skarbu państwa sumę 340.000 
złotych. 

CE personel prywatny prezydenta 
jest dobierany przez miego bez żad- 
nych ograniczeń j opłaca ga państwo. 
Roosevelt ma 8 sekretarzy. lokaja, 4 
kucharzy, 11 ełużących, kilka pokojó- 
wek, masażysię, 2 lekarzy, dentystę, 
12 szolerów i bardzo liczną e'"*bę o- 


rodową. Oplata personelu Riałego 
u wynosi akoło 500.080 zł. rocznie, 
Nowa samochody ma prawo *:upować 
sobie a discretion na koszt skarbu, W 
astalnim roku wydano na len cel 84 iy- 
siące złotych. 

Prezydent jest wielkim miłośnikiem 
kwiatów. Dzienne zapotrzebowanie 
Białego Domu wyraża się cyfrą 700 
szluk. Ten momeu: wysunęli zwolenni- 
cy Landona przy wyborech, zarzuca- 
jąc Rooseveliowi rozrzutność i doga- 
dzanie swym zachciankom. 

Wszystkie podróże prezydentą USA. 
sq opłacane przez państwo. Śłale na 
stacji w Waschiogtonie atoi specjalny 
luksusowy pociąg na wypadek. gdyby 
prezyden: miał zamiar udać się w po- 
dróż. Poza tym na Atlantyku stoi jacht 
prezydencki „Potomac“ z 32 załogą lu- 
dzi. Koszia utrzymania „Potomaca“ 
wynoszą rocznie 240 tysięcy. Prezyden- 
towi przysługuje prawo żądawia od 
RE j ego statku wojennego, 
roia ) 

Według iczeń jelskiago_re- 
portera prezydent koszAjć Sas Zjed 
noczone okola 2 miliony złotych rocz- 
nie. Suma ta nie obejmuje jednak 
zoszłów utrzymania letnich rezy- 
dencyj Roosevelta. 


Z CAŁEJ POLSKI 


25-LECIE HARCERSTWA 
WIELKOPOLSKIEGO. 

W roku 1987 przypada dwudziesto- 
pięciolecie istnienia harcerstwa wielko- 
polskiego. Z tej okazji wielkopolska ko 
menda chorągwi harcerzy poleciła 
wszystkim drużynom okręgu urządze- 


nicy państwa. Projektowane jest urzą- 
dzenie około 200 obozów stałych i 100 
wędrownych, przy czym w obozach 
tych weźmie udział ponad 15 tysięcy 
harcerzy. W określonym dniu wszyst- 
kie obozy zapalą ogniska, które symbo- 
lizować mają gotowość luoseszy do 


DWAJ WYSOCY URZĘDNICY 
ZDYMISJONOWANI 
Dnia 18 bm. zostali zwolnieni z zajmi 
wanych stanowisk urzędnicy Tnstytu- 
tu Badania Koniunktur i Cen Ludwik 
Landau i dr. Marek Brejl z powodu 
szerzenia w druku nieprawdziwych do- 
mysłów i przypuszczeń, mogacych wpro 
wadzić w błąd opinię publiczną. 
FABRYKANCI GŁOSÓW 
WYBORCZYCH PRZED SADEM 

Echem ostatnich wyborów do Sejmu 
była rozprawa sądowa w Tarnowie prze 
ciwko kierownikowi szkoły w Łękach, 
Wojciechowi Królowi, Bołtysowi z łęk 
Zygmuntowi Auguastynowi, starszemu 
posterunkowamu Janowi Jędrzejczykor 
wi i organiście Michałowi Lechowi. 

Akt oskarżenia zarzucał, że w CczA* 
sie wyborów 8 września ub. r. „wpły* 
wali na wynik wyborów w ten sposób, 
że oskarżeni Król i Jędrzejczyk dosy* 
pali do urny wyborczej 260 głosów, A 
Lech i Augustyn sfałszowali spisy wy- 
borców, dopisując, że głosowało 826 o- 
sób, zamiast 70 istotnie głosujących”. 
W rezultacie sąd skazał Króla i Jędrzej 
czyka ma B miesięcy więzienia, a Lecha 
i Augustyna na 6 miesięcy z zawieszc- 
niem wykonania kary. 
TRAMWAJ W PŁOMIENIACH 

Na linii tramwajów «podmiejskich 
Łódz — Tuszyn wydarzył się nieżwy= 
kły wypadek, który pociągnął za sobą 
śmierć jednego i poranienię kilku pa- 
sażerów. Mianowicie pod Rzgowem w 
tramwaju pełnym robotników, handla= 
rzy i młodzieży szkolnej, nastąpiło krót 
kie spięcie. Wóz stanął w płomieniach. 
Pasażerowie rzucili się do okien, powy- 
bijali szyby i poczęli wyskakiwać w 
biegu z płonącego wozu. Niejaki 42-let: 
ni Michałowicz wyskoczył tak fatalnie, 
że uderzył głową o słup i roztrzaskał 
czaszkę. Po wyłączeniu prądu pożar u- 
gaszono. 
CHORUJE. GDYŻ JEJ SUKIENKĘ 
ZABRAŁ SZWAGIER DO TRUMNY 


W powiecie zamojskim zdarzył sią 
rzadki wypadek autosugestii. Miesz- 
kanka m. Szczebrzeszyna N. przybyła 
z bratem do Zamościa z prośbą do sta- 
rosty o zezwolenie na ekshumację 
zwłok jej szwagra, zmarłego przed kil- 
koma laty. Kobieta ta, będąc najzupeł 
niej przy zdrowych zmysłach, dowodzi, 
iż zmarły, szwagier, z którym żyła w 
niezgodzie prawdopodobnie przez złość 
zabrał ze sobą do trumny jej sukienkę 
Rzekomo gnijąca w grobie sukienka 
jest przyczyną choroby piersiowej, tra 
piącej ją od pewnego czasu. Wszelkia 
perswazje nie pomogły, chora oświad- 
czyła, że umrze wkrótce, jeżeli nia wy 
dostanie z grobu sukienki. Starosta 
ierował ją do lekarzy. Ośrodka Zdro- 
wia, którym polecił} zaopiekować 
nieszczęśliwą. 


NIEZWYKŁY POWón 
PODPALENIA DOMU 


Rzadko notowany wypadek podpale= 
nia miał miejsce we wsi Turna, w pow. 
koszyrskim. Pewnej nocy w zagrodzie 
Stefana Radiona wybuchł pożar, który, 
strawił doszczętnie zabudowania. Śleda 
two wykazało, że dom podpalił miesz- 
kaniec tejże wsi Makar Basałaj. Oświad 
czył on, że podpalił dom dlatego, by w 
czasie zamieszania móc wykraść Ra- 
dionowi harmonię, którą pragnął po 
siadać za wszelką cenę. Podpalacza osa 
dzono w więzieniu. 


1 RACK WIDAWNICZEG === 
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PROGRAM WALCOWANIA BUT POL- 
SKICH. Syndykat Polskich Hut Żelaznych! 
„Wytwory walcowane przez polskie huty“. 
Katowice, 1936, wyd. LI. stron 50, cena zł. 8, 
w opr. płóc. 

Pod powyższym tytulem ukazało się w wye 
daniu książkowym zestawienie  półwyrobów, 
żelaza prętowego, taśmowego, fąddnówegó, u- 
niwersalnego, walcówki, żelaza ksztaltowega 
i blach, podlegających wyłącznej sprzedaży 
przez Syndykat Polskich Hut Żelaznych. 

Wydawnictwo to zastąpiło opuhlikowane w 
r J927 „Zestawienie gatunków i profilów, 
walcowanych przez polskie huty”.  Obejmuja 
ono szereg nowych profilów, pomijając te, 
które stały się niesktnałne skutkiem przepro- 
wadzonych prac normalizacyjnych oraz zmie- 
nionego zapotrzebowania. 

Ponadto zawiera wydawnictwa szczegółowe 
mdresy hut, których wytwory objęte uą sprze- 
dażą Syndykatu P. H. Ż. oraz pożyteczną mo- 
wację — słowniczek wyrobów hutniczych, o- 
bejmujący około 200 najczęściej używanych 
wyrazpw polskich wras x ich odpuwiudnikazni 


) 


Jak 


„KURTER ZACHODNI- 


walczy Finlandia 


z alkoholizmem 


W Finlandi zmiesiono coprawda pro: | viągać i wabić alkoholików. Wszystkie 


hibivję 4 i 
używanie ałkokolu jest mocno ogra- 
niczone. Jeżeli zań chodzi o propagan- 
dę iranków. to dokonywać lego można 
Eko z największą powściągliwośc.u 
Mak sobie życzy parlament tiński. W 
zachwalaniu np. wina i wódki nie wol 
no używać pod żadnym pozorem takich 
reklamowych i atrakcyjnych wyra- 
żeń j. np. „najzdroweza przed jedze 
niem”, „przysparza apetytu", „popra- 
wia or“; a już łakie powiedzonka 
jakie mamy w języku polskim są nie 
io pomyślenia. 

Nie wolno więc mówić „dobry tru- 
nek na frasunek', „cukier krzepi 
wódka lepiej" it. d.. yż powiedze- 
nia te nie tylko, że reklamują alkohol. 
ale są zbył mocne. aby mogły nie po- 


pół lat temu, ale dowolne | zoš metody przyciągania do kieliszku 


i pucharu takimi powiedzeniami są, 
wedle opinii fińskiej, oiemoralne. Inną 
metodą odciązania od pijaństwa jest 
nakaz skasowania stolików barowych 
w barach. Tyłko w mleczarniach mogą 
być stosowane barowe stoliki i krze- 
sla. W restauracjach znów np. II klasy 
gdzie jest dancieg i kabaret — wolno 
sprzedawać tylko piwo. 

W tych zać restauracjach, tej samej 
kategorii, gdzie nie mu dancingu i xka- 
baretu wolno sprzedawać wino i moc- 
niejsze napoje wyskokowe. Jedno z 
zasopism niemieckich robi dowcipną 
uwagę na ten temat, że restauracje fiń- 
skie mają dwic alternatyw): ałbo Wo 
nua alba Bachna. 


m a a A 


Najnowsza milionerka 
BĘDZIE SIĘ STARAŁA CZYNIĆ 
DOBRZE. 


Podczas ostatniego ciągnienia fran- 
«uskiej loterii państwowej. wygrana 
w kwocie 3 milionów frunków przypa- 
dła ubogiej trafikantce z miejscowo 
ści Trignac (Loire Infevieure). nieja- 
BY Costes. 

. Costes, wdowa od wiclu lat, jest 
matką czworga dzieci i babką kilkorga 
wniczków. W ostatnich czasach utrzy 
imywała się staruszka ze «sprzedaży ly- 
toniu i papierosów. Wdowa Costes za- 
pytana, co zamierza zrobić ze swą wiel 
ką wygraną, oówiadczyła: 

W każdym razie ustąpi z mojej tra 

_ fiki. Uważam. że już dość pracowałam 
` Postaram się o zapewnienie dobrobytu 
moim dzieciom i wnukom i wogóle będę 
się starała czynić dobrze dookoła mnie 


: 
Ile godzin 
ŚPIĄ MILIONERZY 

Jedno z czasopism angielskich przy- 
nosi ciekawe informacje o milione- 
rach i ich zwyczajach. Lady Nuffield 
— znana milionerka kładzie się bar- 
dzo wcześnie do łóżka. Jej mąż, który 
aa w młodości ślusarzem :wierdzi. że 
obecne siły i energię do i 
dzięcza tylko tej okoliczności, że stale 
klad? się wczeście apać. 

Henryk Ford udaje się na spoczynek 
o godz. 9 i wstaje rana o godz. 6. 

Multimilioner Vanderbilt powiedział 
„Co mnie ro obchodzi, że Napoleon 
iwierdził, iż 6 godzin snu wystarcza dla 
każdego człowieka. Ja muszę spać pel- 
me 8 godzin — w przeciwnym razie 
Wnia następnego jesiem niezdolny do 
pracy”. Król naftowy Deterding sypia 
w dowolnych godzinuch, alc równieź 
musi odespać soje 8 godzin. 


SOSNOWIEC — Redakcja: Piłaudskiego nr. 4 
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KINO „ZAGŁĘBIE 


4 tytani filmu światowego: 
CLAUDETTE COLBERT — RONALD COLMAN 
ROSALIND RUSSEL — VICTOR MC LAGLEN 
RAZEM 


w filmie, o którym mówi cały świat 


PODDWIEMA FLAGAMI 


Reżyserował genialny FRANK LLOYD 


Pamietajcie zobaczycie najwiękazy film 


ostatnic 


- POCZĄTEK I-GO SEANSU O GODZ. 5.30 


aki był przebie 
RAGICZŃEGÓ WYBUCHU 
TOLITU 


W katasirofalnym wybuchu maieria- 
tów eksplodujących w wytwórni w St. 
Chamas pod Marsylią — jak doaos'liś- 
my — zgiuęło kilkudziesięciu pracow- 
ników, a około atu zostało rannych. 


Według doniesień pa francuskiej 
przebieg kataetrofy był nastepujący: 


Ciocia chce i nie chce odjechać. Aż 
dnia mały Fredzio fak się do niej odzywa: 
— Ciociu, tatuś chce ci coś urządzić! 
— Tak? A en to takieg 
— Nie wiem, ale kupił sobie książkę z na- 
pisem: Jak usunąć uciążliwe pasożyty? 


lat dziesięciu 


sobola 21 listopada 1936 roku. 


a 

W iedziałek o godz. 16.30 z 
lm RER aik pam tolit, Pace 
nęły gęste chmury dymu i jednocześnie 
zabrzmiały syreny alarmowe. Perso- 
nel fabryki wraz z majstraani, inżynie 
rami į dyrektorem na czele rzucili się 
w stronę zagrożonego budynku, ale w 
niespelna kiłku- minut, caly pawilon 
wyleciał w powietrze. 
ła ofiar znaleziono w odlegloś:i 
100 metrów od miejsca katastrofy. Na 
spieszących z pomocą spadł deszcz że- 
laza, kamieni i muru, Na szozęście pa 
wilon sąsiadujący, mieszczący również 
zapasy prochu, ocalał. 
Ekeplozję odczuto w promieniu z gò- 
rą 20 km. Okoliczne wioski poniosły 
poważne straty. Wszystkie szyby wy- 
leciały z okien, jest wiele zniszczonych 
budynków, zerwane dachy, powynra- 
zane parkany i td. 


Która matka otrzyma 
NAGRODĘ 5% TYS. DOLARÓW 
W dniu 1 listopada miała zapaść osła 

teczna decyzja w Toronio, komu przy- 
znać nagrodę 500.000 dolarów — ueta 
ią przez milionera Millara za 
jmiększą ilość urodzonych w ciągu 
ostatnich 10 lat dzieci. 

Do konkursu zgłosiło się 6 matek. 
Pięć z nich zdecydowało się podzielić 
między siebie te pół miliona dolarów 
— w razie gdvbv która z nich nagrodę 
otrzymała. Szósta paai Maithlew Ken- 
ny twierdzi, że tylko jej powinna przy- 
paść w całości nagroda. 

Jury konkursowe przesunęlo jednąk 
termin decyzji na 16 bm. okresie 
10-ciu lat te 6 matek wydało na świ 
9 dzieci, z czego 20 umarło przeważ- 
nie przy urodzeniu. W swoim życiu 
urodziły one łącznie 85 dzieci, z któ- 
rych żyje 55. 


"pośpiechu o mafo €o nie zapomnielom 
parasola! A propos! czy nie mógłby mi pan 
powiedzieć, która obecnie jest godzina? 


| 


DZIŚ 


KINO 


„BIALE. 


w Sosnowcu nl, 
| Warszawska 2, 


S Wiersz milimeirowy jednolamowy: aa t-e] stronie, względnie przed leksiem 60 gri 


Elektrownia Okręgowa w Zagłębiu Dąbrowskiem, 

Spółka Akcyjna 
zawiadamia swych Odbiorców prądu w miejscowości Wojkowice Komor- 
ne, że w razie przepalenia się bezpieczników w instalacji elektrycznej 
reklamacje należy kierować bezpośrednio do posterunku monterskiego 
w Grodźcu, ul. Legionów 7 telefon 7-10-71, względnie w Wojkowicach 
Komornych od godz. 8 do 21 u WPana Przewożniaka, ul. Kościelna 
Nr. 1, parter (dom, gdzie mieści się agencja pocztowa). 


meme 


OGŁOSZENIA 


KUPNO 
i SPRZEDAZ 


meee WA er e 
KUPIĘ 
maszynę do pisania. — 
Wiadomość  Somowiec, 
3 Maja, Kawiarnia Rex 
Adamski 6313 


Tapczany 
nowoczesne,  otomany, 
fotele kanadyjskie — 
poleca: 

ZAKŁAD 
TAPICERSKI 
Piotr Tomczyk, Soano- 
wiec, Nowopogońska 19 
Telef. 630-5. Robota 
pierwezorzędna. Ceny 
konkurencyjne! Warun- 
ki dogodne. 
A A W, 
ZGUBIONE 
DOK UMENTY 
zamka M = ETEN W 
DOWÓD 
osobisty Józefy Łaska- 
wiec, wystawiony przet 
Starostwo olkuskie, za- 
brany przez Frydrycha 
z zakł. fot. p. Rączki z 
Sosnowca, ul. Ke l- 


zagubiony dowódģbso- 


bity z wystawienia 
gm. Boleslaw na na- 
zwisko Henryk Łaska- 
wlec z O'kusza. 1809 


POSADY 

i PRACE 
E A —zzNA 

POTRZEBNA 
służąca z gotowaniem 
do wszystkiego. Świa- 
dectwa obowiązkowe. 
Zgłaszać się Aleja 
m. 2, od godz. 4—8f-ej 
631 


Hauka 1 WytdoWARIE 


e 
STUDENT 

2-go roku | Wyzszej 
Szkoły Handlowej u 
dzieli korepetycji w za- 
krere gimnazjum i 
Szkoły Handlowej z4 
minimalnym wynagro 
dzeniem. Wiadomość w 
administracji pod „SL 

dent", w 


Różne 
Á A BO 
MAGAZYN MÓD 
„WIKTORIA“ 
Sosnowiec, ul. 8-g0 Ma- 
ja 25. Poleca na sezon 
jesienny kapelusze dam 
skje w najmodniejszych 
fumonach po cenach b. 


przystępnych. 
KRAWCOWA 
przyjmuje roboty pier- 
wnzorzędnych domów, 
na żądania wyjeżdża 
Będzin, Kościuszki 102 
Szostakiewiczowa. 
ZAMIENIĘ 


ĉi | etat nauczycielski Prze 


myśl na Sosnowiec, Be 
dzin, Dąbrowę lub oko- 
lice. Przemyśl, Kaszu- 
bowa, Dworskiego 34 

CH 


UCIEKŁ 
mi chłopiec Renard, lat 
15, który od dłuższego 
czasu jest nienormalny 
Kto by wiedział, proszę 
powiadomić: Grzebie- 
Juch, Zawiercie, Koper- 
nika 8. 6512 
- — m 


REKLAMA 


i2] JEST DZWIGNIĄ 


HANDLU! 


BIBLIOTEKA NR. 1 
Polnkiej Macierzy Hzkolnej w Sosnowcu 
Pogoń, uł. Orla 16 
otwarta codziennie za wyjątkiem niedziel 
i świąt cd godz. 16 do godz. 20 
Biblioteka pgmiada bogaty knięgozkiór bale 


trystyczny i 
telnia czasopism. 


Najwezelaza komedia polaka 


Z EUGENIUSZEM BODO 


„DWA DNI W RAJU” 


Udział biorą: 


Helena Groasówna, Antoni Fertner, Sielańskl 


SERYJNE DROBNE OUŁOSZENIA, 
Po 10 wyrazów w każdew kuariują: 


naukowy. Przy bibliotece 


ary: 


J0 drobnych ogł. 20 zł 
20 drobnych ogi 13.uu zł. 
10 drabnych ogl. 2. 
5 drobnych ogł. 
Za każdy wyraz uwialk« 


Administracja: Plłaudskiega 4. Tel. 61873 È * tekńcie 45 gr; za tekstem Z0 gr. Ogloszenia drobne 10 — 30 gr za każdy wyraz f| 
Kouce. namiminy przyjmuje H szerokość szpali przed teksiem i w lekscie 76 mm. za tekstiem 55 mm; w medzior |] 
od godz. 11 — 1 1 od 6 — 7. p Š świe 24ta drożej. Numery dowodowe plaine Ža terminowy druk oraz przestrzega- 


E EORNA me miejsca ogłoszeń Admin. nie odpowiada 40037 
DE DRA OE 
BĘDZIN, Małachowskiego 7. — DABROWA GOKNICŁA, nrolha 11. — UKUDZIŁĆ, Kiusk p. Łaciiwkiego. — KIELCE, Sienkiewicza 43. 
ŁAZY, Władyslaw Jawozski OLKUSZ, itynek, kiosk p. Kordaszewakiego. — STRZEMIŁSZYCE, księgarnia W. Bagińskiej, — ZA- 
WIEKCIU, 3-go Maj ZĄBNUWICE, kiosk p. krupy, — ŻARKI, Kr, Cacot — MYSZKÓW, bkiowa St. Jawurskicgo. — PILICA, 


Lebia „Aljeri zachodniego - ] 
4 rynek, Jaworski. — CZisLADŹ, wieczoraowa, Staszica 27. 
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